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Najważniejsze zagadnienia konstytucyjne. 


Kontrasygnata aktów i mianowanie naczelnego wodza. 


WARSZAWA. 11.5. (PAT). Sejmo- 
wa komisja kons na przysią- 
piła do dalszej dy: nad ustępem 


A art, 44 o kantrasygnatach aklów 
Prezydenta. 
Pierwszy przemawiał 


posel Ko- 
marnicki (Kl. Nar.), uwużując, że ku 
mulowanie zbyt wielkiej liczby róż 
nych uprawnień w rękach Prezy- 
demta nie jesi wlasciwa drogą da 
zwiększenia jego wlndzy. 

Poseł Piłsudski (B. B.) odpowiada 
na zarzut. że brak kontrasygnaty 
wciąga Prezydenta w wir walk. 

Zkolei przystąpiono do art, 45, 
obecnej Konstytucji. 

Posel Pisudski podkreśla. że w pro- 
Jekcie B. B. opu*zczona, iż Prezydent 
obsadza nietylko cywilne, ale i woj- 
skowe urzędy nu wniosek Rady mi- 
nistrów. Projeki ten stwarza iakże 
kontaki hezpośredni Prczydenła z 
poszczególnymi minislrami, dlatego 
opuszczona. że mianuje i odwołuje 
ministrów na wniosch prezesa Rady 
ministrów, chciuź kontrasygnata jest 
po! Opuszczono też słowa: 
„przed Sejmem". 

„Poseł Niedziatkowski dopatruje się 
różnicy w pogladach B. B.. skara pre- 
mjer pl oświadczył się za syste- 
mem kanclerskim, Mówca uważa. że 
raczej zwiększenie roli prezesa Rady 


ministrów jesi słuszne. Tymczasem 
projekt B. B. role tę zmnicjsza. 


Poseł Bariński (Wvzw.) twierdzi. 
że postanowienie. iż urzędnik odpa- 
wiedzialny jest przod  Prezyden- 
tem z paminięciem bezpaćredniega 
<wierzchnika. wprowadzdoby chaos 
do aparatu państwowego. 

P. Komarnicki znznaczu, że 
fakt, iż Prczydent mianuje „ini- 
strów nie na wniosek premjera i ze 
odpowiedzialność jest rozprószona. 
nie wzmacnia solidarności gabinetu, 

Poseł Piłsudski omawia konecpcje 
B. B. która daje Prezydentowi wła- 
dzę nad Rządem. Chodzi o to, kto ma 


piłnawać salidarności gabinetu, czy 
premjer. czy Prezydent. Projeki 


B. B. przerzuca tę fuakcję na Prezy- 
denta. 

Zkolei przystąpiono do art. 46. któ- 
ry mówi a zwierzchnictwie Prezy- 
demta nad siłami zbrojnemi państwa. 

Poseł Piłsudski zauważa. że pro- 
jekt B. B. nie zawiera zakaz, aby 
Prezydent nie mógł sprawować na- 
czelnego dowództwa. Pi t po 
winien mianować generalnego in- 
»pektorn sił zbrojnych. bezpośrednio 
sobie podległego. oraz oficerów 
wszelkiego stopnia. Wyklueza to — 
zalaniem mówcy — wprowadzenie 
elementów politycznych do tych na- 
minacyj. Mówca sprzeciwia się wnio- 
skowi KI. Nar. o wprowadzenin na 
wypadek wojny specjalnej komisji 
wojennej Sejmu. uważając. że ko- 
misja tnka nirudniałaby tylko ciężką 
sytuację. 

Poseł Bitner sprzeciwia się temu, 
hy Prezydent mógł być w na- 
ezelnym. albo. żeby on tylka odpo- 
wiadał za wodza naczelnego. Mówea 
uważa. że ustęp. iż wódz naczelny 
wchodzi w skład Rzadu. jest meja- 
sny, domaga się ustalenia, na czyj 
wniosek następuje nominacja ofice- 
rów przez Prezydenta. Sprzeciwia 
się również specjalnej komisji wo- 
jennej Sejmu. 

Posel Jankowski dopalruje sie sze- 
regu sprzeczności w projekcie B. B. 

Posel Komarnicki twierdzi. że po- 
godzenie funkcji Głowy państwa Z 
iunkcją wodza unczelnega jest nic- 
możliwe, Nastepnie w dłuższym wy- 


wodzie broni koncepcji swega klubu 
ro do stworzenia specjalnej komisji 
wojennej, 

Posel Mackiewiez (B. B.) polemizu- 
je z postem Bituerem ca do odpowie- 
dzialności za naczelnego wodza, 
twierdząc. Że tendencja historyczna 
idzie własno w przeciwnym kieru 
ku. Mówca występuje prz. ka 
propozycji stworzenia kom wo- 
jennej Sejmu, zauważając, że odda: 
nie wpływn na Rząd w ręce takiej 
komisji wiejokrobóie zwiększa wpływ 
purlamenie na operacje wojenne. 
jue do spraw 


przeciwko jednej (rze- 
państwa. 

Poseł Kościałkowski uważa le po: 
siunawienia za nujważniejsze z cnłej 
Konstytucji. Zaznacza, że doświad: 
czenia Francji uczą, że mianowan 
oficerów na wniosek Rady ministró! 
jest szkodliwe. Mówca zaznacza, 
en się tyczy roli Rady obrony pañ- 
stwa, to obok dodatniej jej strony 
działalności były także ujemne, mia- 
nowicie, że stwarzda ona pewne 

dności naezelnenu wodzowi. Mó 
tn proponuje, aby dla tych wa 
spraw wybrana asobną podkomisji 


któraby również zaprosiła rzeczo- 
znawcę. 
Posedi Komarnicki zaznacza, że, 


czy która mniejszość narodowa, alba 
jej odlam. będzie stała na gruncie 
an(ypaństwowym. io kwestja faktu, 


Praca i opieka społeczna 


w obradach Senatu. 


WARSZAWA. 11-5. (PAT.) Na dzi- 
siejszem posiedzeniu Senntu przystą- 
imo dlo pieliminorza budżetowego 
Ministerstwu pracy i opieki społecz- 
nej. 


ANETA LNIANE, | 


D. RJ omawia sprawę  beziohocia 
działałnowi  bkunduszu bezrobocia 
działalności biur pośrednictwa pracy 
i ruchu emigracyjnego oraz sprawę 
uruchomienia rezerwowych kapitałów 
społecznych dla celów budownictwa 
Zkolet referoni w dłuższym wy wodzie 
przedstawia sprawę Kas chorych. w 
zakończeniu zaś proponuje pewne po- 
prawki. m. io. wnosi o skreślenie su- 
iny 9 milj. zł, z Funduszu bezrobocia. 
podkreślając, że ten wniosek ma zna- 
czenie jedynie formalne. 

Marszałek Szymański apeluje do re- 
fereatów. aby nie powtarzali swoich 
wywodów, zawartych w drukowa- 
nych referaiach. oraz prosi mówców 
o streszczan:e sig- 

Sen. Daszyńska - Golińska (BB) do- 
maga się mianowania inspektorek pra- 
cy dla nadzoru żłóbków fu 
i pracy chałupniczej kobiet i 

Sen. ks. Kasprzyk (Ch. D.) domaga 
się wprowadzenia ubezpieczeń na sia 


rość, powiększenia liczby urzędników 
w biurach Funduszu obocia, oraz 
wnosi rezolucję o poparcie przez Rząd 
zakładu wychowawczego w Pawliko- 
wicach pod Wieliczką. 

Sen. Soroko (BB) domaga się opieki 
` zakresie szpiialnictwa na wsi oraz 
protestuje przeciwko pomocy wyłącz. 
ie dla bezrobotnych miast 7 pominie- 
ciom mieszkańców wai, ` 

Sen. Szabad popiera swą rezolucję. 
wzywającą Rząd do ZALANA no 
weli do nstaww a czasie pracy w han- 
dlu i przemyśle, kióraby zezwoliła 
żydom na pracę w niedziele i święta 
chrześcijańskie. 

Sen. [życki omawia kwestje emigra- 
vy me. 

Sen. Danielewicz (PPS) apeluje do 
ministra, aby połecił łódzkiej “nape 
keji, aby wzieła w obrone robotników 
przed tabełą kar, stosowanych przez 
przemysłowców. 

P. minister pracy Prysio proponu- 
je przesunięcia budżelowe, wynoszą 
ce 79.000 zl, mianowicie pow iększe- 
nie o (ë sumę uposażeń, zwiększenie 


i.|działa repatrjacja zagraniczna i do- 


płaty do ubezpieczeń społecznych. 
Na tem zarządzono przerwę. 


Min. spraw wewnętrznych. 


WARSZAWA, 11-5. (Tel. wl.) Po 
przerwie Senat przysiąpił do rozpa- 
trywania bnmdźciu Mim. spraw we- 
wnętrznych. 

Efronteryjne przemówienie wygło- 
sj Nagmiec Pawa, Mówił om, 22 Polka 
mie jest jeszcze państwem skrystali- 
zowanem i ża trzeba nauczyć urzędni- 
ków, jak mają pojmować patrjolyzm. 
Dla nich ponad ustawami istniejc ja- 
kieś najwyższe d. 


0. 

Sen. Perzyński: — Przecież tu napi- 
aż — Salus Reipublicae suprema 
ex. 


Sen. Poni: — Ja chcialbym dać Po- 
lukom lekcję, jak to należy pojmować. 


Marszałek przywoluje mówcę do 
porządki? 

Sen. Pant: — Państwo sprawę z 
maiejszościamii musi przegrać. Żąda- 
my prawa do życia! 

Sem. Kozicki: — Za dużo macie w 
Polsce ialerancji! 


Sen. Pant: — Autanomja Śląska pa 
gwałcana. É 
Sen. Bramowska: — Niech pan so- 


bie przypomni Opole i sprawę Jaku- 
o. 


_ Sen. ks. Brandys domaga! sie dla 
Śląska innego wojewody, któryby nie 
arenal DAREN A 


Sekretarki panów starostów. 


Duże wrażenie wywołała mowa wv- 
zwoleńca sen. stka, 
z woj. Kieleckiego. Sen. 
wił gwarą ludową: 

— Z wojewodami damy sobie radę 
i przetrwamy obecnego wojewode 
hicleckiego. Gorzej jest z rządami wo 
jewodzm. Dobrzeby bylo, żeby staro- 
stowie mieli wytknięiu linję postęj»- 
wania, a najgorsze jest to, że SĄ 


sekretarki, a m która ładnieńsza. tem 


Ciastek mó- 


pochodzącego | 


ma większe wpływy i rządzi słaro- 


rem Senat 
ania 


przystą- 
budżetu Min. 


premjera Swi- 
talskiego p. Pacrorkowski zosłał wo- 
jewodą kieleckim. 


a propozycja KI. Nar. nikoga zgóry 
nie wylącza. 
Pose) Wil] porusza problem mniej- 
s o którym mówili poslowie 
i komarnieki. Mówca 
st zdania, że gdyby zaszla wojna, 
w której pewna mniejszość bylaby w 


szczególnie trudnem położeniu, ta 
mniejszość ia w swej większości poe 
stawiłahy obowiazek swój wobec 


puństwa wyżej. niż przynależność da 
nej narodowości. Pójdzie ona x 
serca, ale nie zdradzi swego 
obowiązku wobec pañstwa, 

Po Ra anenai reiereniu posła 
Piłsudskiego przystąpiono do dysku 
sji nad następnym ariykniem: o præ 


wie Prezydenia dnrowania i łaugodze- 
nia kary. 
Posel Piłsudski zreferowal zmia- 


ny, praponowane przez projekt B.B. 
które dają Prezydentowi prawo da- 
rowania i złagodzenia kar i skutków 
skazania, oraz nmarzania postępowa- 
nia przed prawomocnem rozstrzy- 
gnięciem RW w po eony 
wy Byłyby to wypadki rzad 
kie. Mówen nje Się na takie 
przykłady, jak wymiana więźniów i 
sprawa llromady. Obawy, że ta pra- 
wo abolicji mogłoby wpiynąć na są. 
dy, są płonne, gdyż n wiele większy 
wpływ psychologiczny wywiera na 
sędzim w prawo masowej amnestji, 
przysługujące Sejmowi. 

Poseł Graliński uważa umorzenie 
postępowania przed prawomocnem 
rozstrzygnięciem sprawy za bardzo 
wielkie uprawnienie Prezydemta, a 
nawet za niebezpieczne, i sprzeciwia 
się temu proejktowi, wypowiadając 
się za utrzymaniem dotychczasowego 
brzmieniu, 

Poseł Mackiewicz podkreśla, ża 
proponowane w projekcie B. B. pra- 
wa abolicji uelasty czni postępowanie 
które w pewnych wyjatkowych wy- 
pudkach wynoga specjalnego traktos 
wania. 

Poset Czapiński uważa, że przepa 
ten uumie w cień władzę sądową 
wobec administracyjnej i że to uma- 
ramie jest środkiem wzmożenia biu- 
rokracji. 

Art. 49 mówi o zawarciu omów a 
innemi państwami, Projekt B. B, za- 
wieru zmianę, że Prezydent zawiera i 
ratyfikuje umowy oraz, że umowy a 
zmianie granic państwa wymagają 
zgody Sejmu i Senatu, wyrażonej try 
rzewidzianym dla spraw Kon- 


cji. 
dyskusji zabierali głos posłowie 
Pilsudski i Czapiński. 

Art. 50 dotyczy wypowiedzenia 
wojny. Lewica projektuje dodatko: 
wy artykuł o mobilizacji, do której 
jest potrzebna uprzednia zgoda Sej- 
mn. 

Posel Gralinski uważa, że ten ar- 
iykul powinien być traktowany w 
specjalnej podkomisj. 

Posel Mackiewicz zawważa, że na 
przyjęcie lakiej formuły da Konsty: 
fneji możnaby się zgodzić tylko wów- 
czas, gdyby nasi sąsiedzi również ta 
ili. Przemawiał jeszcze posel 
ski oraz posel Kościałkowski, 
zanwnżając że uchwalona przez 
Sejm mobilizacja w praktyce nigdy- 
by nie minła miejsca, gdyż Prezy 
do fakiego załatwienia nie dopi: 
byłby zmuszony rozwiązać $ 
Proponuje, aby rzecz ta była przeka- 
zana podkomisji. Na tem przerwana 
obrady. 

Następńe posiedzenie w czwartek o 
zodz. 10 rano. 
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GLEBIE”: MIŁOSNY SZEPT NOCY 


N 
a 
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DAWNIEJ 


Kino-Teatr „UDZIAŁOWY* 


-Kto wygrał m leni? 


W kolekturach Józefa Hlawskiego 
w Sosnawcu, 3-go Maja 23 
w Będzinie, Małachowskiego 24, 
w Dąbrowie Gór., 3-go Maja 14, 
w Gradźcu. Będzińska, d. Godeckiegu 
w Czeladzi, Rynek 8 
w piątym dniu ciągmienia 5-ej klasy 
padly następujące wygrane: 
po Zi. 500 -- nu n-ry: 14942 161206 
4 161268 199783 
oraz suiwki po Zł. 250 — na n-ry: 
5236 11212 11651 11692 51713 51721 
74658 92864 1094253 100456 113732 
127350 144322 149597 151206 171268 
153908 158723 158738 158774 158796 
159518 159592 161296 163819 163603 
163869 167114 167188 171925 171957 
176645 177023 173093 178557 178562 
179571 178361 175503 179268 180905 
180993 182729 192747 192115 192162 
194584 195955 201082 203612. 
nawe ezczęśliwe losy do dalszych cią- 
gnień V-tej ki., które trwać beda do 
dnia 10 kwietnia b. r. włącznie. 
Urzędowe tabele wygranych każ- 
dodziennie można przejrzeć bezpłat 
nie w powyższych kolekturach f-y 
Józef Hlawaki. 


PIERWSZE CIĄGNIENIE. 

We wczorajezem piatem ciągnieniu 
łoterji państwowej padły wygrane na 
następujące numery: 

20.000 zł, — Nr. 170806. 

5,000 zł, — N-ry: 58668 158293. 

3,000 zL — N-ry: 99170 127404 
172189. 

2,000 zł. — N-ry: 6287 11650 19916 


56006 101972 108759 115561 124401 
471304. 
1.000 zł. — N-ry: 45798 560060 


15813 87828 130778 152450 153341 
175977 187186 196576. 

600 zł, — N-ry: 12621 17448 19433 
24519 55685 69530 72356 91060 111917 
116768 116836 128161 134782 155794 
130198 141203 145136 149267 155092 
150006 161008 170477 178002 183212 
205447 206440 207494, 

500 zł. — N-ry: 2 
14457 14042 2144 22140 22545 Ę 
29407 38331 30087 30847 42096 42298 
406%) 70168 71578 72477 73023 
75848 76957 77994 R4510 84677 89390 
90438 90721 95954 94780 102371 106352 
106537 110310 120110 120277 122209 
12256 123061 124572 124474 125223 
127062 127082 128144 142825 
151075 161206 161268 162016 
180342 154221 184509 184951 187551 
185290 191775 104472 190788 
203883 204168 205111. 


Tabele wygranych losów 


za wszystkie dni ciągnienia V klasy 
są do przejrzenia u kolektorów: 


w Sosnowcu: 
i. Gruazczyńskiego, ul. 3 Maja 8, 
Księgarnia „Wiedza”. 
Wł. Czechowskiego, ul. 3 Maja 8. 
w Będzinie: 
£. Salsklego, ul. Małachowskiego 38. 


Tamże można zamienić wygrane 
stawki i nabyć losy do V kl. dopóki 
zapas starczy. 


DRUGIE CIĄGNIENIE. 
50.000 zł, — Nr. 183228. 

10.000 zł. — Nr. 95485. 

5,000 zł, — Nr. 161646 

5.000 zł, — Nr. 89350 

2,000 zł. — N-ry: 25000 29046 91757 
120141 154404 198002. 

1.000 zł, — N-ry: 107 19825 25207 
42933 51935 85822 110436 120218 180771 
198134 195453 209060. 

600 zł, — N-ry: 1946 8370 9194 
20521 30551 38905 41796 50582 55246 
3903 74161 78861 99670 134682 132188 
162980 166323 183500 187213 197807 
198554. 

500 zł. — N-ry: 11252 14151 16190 
19169 25793 373335 42938 44689 47051 


Dramat w 10 aktach. 


W rolach głównych: LIL DAGOVER, JAN STUWE I Aleksander MURSKI. 
— == maar = ĘĄ Jr - — OZNAK ZA 


30871 55829 53900 57234 65961 66311 
74957 75717 79255 79528 92672 92878 
95850 99047 104573 107099 1076415 
1iibbż 115857 121294 121657 123009 
128109 128654 132070 132986 133278 


Nastęzny programı 
„Pod pręgierzem 
hańby” 


W roli głównej Vilma Banky. 


15774! 142487 142631 144208 147073 
147399 148112 140901 150684 153042 
155460 158586 163421 163950 164459 
168287 176881 17808S 192029 196507 
200702 204383 207249. 


AUDYCJE RADJOWE 


na sziaku Ząbkowice — Warszawa. 


KATOWICE, 11-5. (Pat) Śląski u-|ciągów nr. 2253-254 na pociąg nr. 2 w 
rząd wojewódzki komunikuje: Pan | Ząbkowicach, można byłoby włączyć 
minister komun kaci? wyjaśnia, że za-|na iej siacji do urządzenia radiofoni- 
opatrzenie skladu iągów pośpiesz-|cznego i to tyłko w okresie letnim, 
nych nr. 201 2 urszawa — Ze-|gdy w pociągu nr. 2 nie kursuje wa- 
brzydowiee| w radjofomiez- |gon ogrzewczy. Nie czyniono tego do- 
ną nie d wauleczićć, poni! tychczas ze pengin na trudności te- 
poriųgi te, służące komunikacji mię- |chniczne. Jednak wobec wyrażonyci 
dzynatodowej, stladają się w prze-|życzeń Ministerstwo komunikacji bę- 
ważnej części (5 na ogólną ilość 7) z|dzie się starało trudności te usunąć, 
wagonów bezpośrednich, obcych za- | zaznacza jednak, że pasażerowie ie- 


rzadów kolejowych, oraz międzyna- 
rodowego towarzystwa waganów sy 
pialnych, w których instalacji takiej 
zakładać nie. można. Jedynie wagon 
bezpośredni I, H i III klasy Katowi- 
ce — Warszawa, przechodzący z po- 


go wagonu lą mogli korzystać z 
uudycyj radjowych tylka na odcinku 
ZaBkowice — Warszawa, (j. w czasie 
biegn wagonu przy pociągu pośpiesz- 
nym nr. 2. 


Na granicy łotewsko-sowieckiej 
walki chłopów z G. P. U. 


RYGA, 11.3. — Napływ chłopów. 
uciekających z Rosji do Łotwy przed 
terorenn kolektywizacji wzmaga się 
z dmia na dzień. 

Sprawa ia gotowa przerodzić 
dla Łotwy w niebezpieczną kwesiję 
społeczną, ta też r łotewski zasta- 
nawia się nad środkami pomocy dla 
tych uchodźców i na stanowiskiem, 


się 


jakie ma w sprawie tej zająć. 
Wzdłuż całego pogranicza sowiec- 
ko-łotewskiego rozloga się eo noc ve- 
sta elrzelamina, W nieregularnych od- 
stępach czasu rozjaśnia granicę ja- 
skrawe świaiła reflektorów. To od- 
działy G. P. U. przeciwdziałają u- 
cieczce zrozpaczonych chłopów. 


Zaognienie w Hiszpanji. 


Zaciekłość wśród oficerów i studentów. 


PARYŻ, 11-3. 
garmizonu w 
wydarzyły się w ostatnich dniach bój 
ki na tle palitycznem. 

Grupa oficerów królewskiego pul 
ku huzarów zatrzymała w południe 
w śródemieściu grupę studentów i za- 
Dać każdego z nich, czy jesi re- 
publikaninem czy monarchistą. Ci 
studenci, którzy zadeklurowali swe 
przekonania ropublikańskie, zostali 
przez oficerów pobici na ulicy sz 
rutami, 

w Qasa na tę napaść słuden- 

1 


ci napa; 


Między oficerami |i pobili ich do krwi. Trzeba było prze- 
adrycie a studentami | weźć ich do szpitala. 


Oficerowie kawalerji zagrozili wów 
czas profesorom uniwersytetu madry- 
ckiegu, znanym ze swych republikań- 
skich przekonań, że czynią ich odpo- 
wiedziolnymi za wysłapienie studen- 
tów. jeżeli młodzież akademicka bę- 
dzie JOSIE przeciwko królo- 
wi, wówczas oficerowie zastrzelą pro- 
tesorów. Studenci zwrócili się do mi- 
nistru spraw wewnętrznych z prośbą 
o pomoc i oglasili, że na skutek groź- 
hy oficerów będą wychodzić na ulicę 


na ulicy na kilku oi:cerów |z rewolwerami. 


We czwartek podpisanie 
TRAKTATU Z NIEMCAMI. 


WARSZAWA, 11-5. (Tel. wł.) Poseł 
niemiecki Rauscher powrócił z Berli- 
na i prowadzi roźmowy w sprawie 
traktatu handlowego polska - niemiec- 
kiego. Podpisunie trakiatu nastąpi 
prawdopodobnie we czwartek. 


Umowa warszawska 
PRZYJĘTA W DRUGIEM CZYTANIU. 


WARSZAWA, 11-3. (Tel. wł.) Parla 
ment Rzeszy niemieckiej przyjął w 
drugiem czytaniu 224 gł. przeciw 209 
Przy 30 wstrzymujących się u:nowę 
ikwidacyjną z Polską. 


Domniemania o dymisji 
GABINETU BARTLA. 


WARSZAWA, 11-3. (AW.) W ku- 
luarach CE panuje duże oży- 
wienie w związku ze zg:oszonemi na 
ostatniem posiedzeniu wni o 
votum nieufności dla ministrów Pry- 
stora i Czerwińskiego. Jakie będzie 
ostateczne ustosunkowanie się po- 
szczególnych ugrupowań sejmowych 
do każdego z tych wniosków, jeszcze 
niewiadomo. 

„Dzień Polski" pisze. iż nnogół prze- 
widują w Sejmie, że tak czy inaczej 
gabinet premjera Bartla poda się do 


cej sesji sejmowej trwać hędzie prze- 
silenie, w czasie którego abecny go- 
binet pełnić bedzie obowiązki Rządu. 

Są ta jednak wszystko domniema- 
nia, nie oparie na żadnych solidniej- 
szych podstawach. 


Strajk protestacyjny 
KLPCÓW ŻYDOWSKICH. 

WARSZAWA, 11.5. (AW). Prokla- 
mowany na dzić strajk kupców ży- 
dowskich na znak protestu przeciwko 
nadmierneinu obciążeniu podatkowc- 
mu rozpoczął się o godzinie 11 przed 
południem. 

Większość sklopów była zamknięta. 

W niektórych dzielnicach zamkni 
te były wszystkie sklepy żydowskie. 
içe Nalewki, Franciszkańska, 
Dzika, Nowowiniarska i Zimna catko- 
wicie zamarly. 


PETKIEWICZ 
ZDYSKWALIFIKOWANY. 
NOWY JORK, 11-5. (Pat.) Amery- 
kański związek lekkoatletvczny akre- 
sll Petkiewicza z listy dalszych star- 
tów w St. Zjednoczonych na skutek 
EZ radjowej prezesa międzyna- 
rodowego związku lekkoatletycznego 
tdstroema. Ani amerykański związek 
lekkoatletyczny, ani prezes Edetroem 
nie podają powodów dyskwafikacji 
naszego długodysłansowca, któremu 
w teu sposób uniemożliwiono siart w 


dwmisti a nastennie da knńca hieża- | wyznaczonych za kilka dni zawodach. 


PRZEGLĄD PRASY. 


O współpracy gospodarczej 
POLSKO - CZECHOSŁOWACKIEJ. 
Wychodzące w Pradze Czeskiej cza. 

sopiamo gospodarcze „Slovanske 

Irby” (Targi Słowiańskie) poświęciłu 

swój ostatni numer stosunkom gospo: 

darczym polsko - czechosłowackim. 

Numer tem wyszedł w zwiększonej o- 

bjętości i przynosi cały szereg facho- 

wych artykułów, których autorami są 
1ajwybitniejsi znawcy spraw ekono- 
micznych obu państw. Bardzo cieka- 
we uwagi na temat wspólpracy go- 
spodarczej polsko - czechosłowackiej 
wypowiada w urtykule wstępnym 

polski minister bandlu i przemyslu p. 

Kwiatkowski. W artykule tym czy- 

tamy: 

— Konieczność ściślejszej współpru: 
cy międzynarodowej, szczególnie w 
dziedzinach gospodarczych jest odczu- 
wana dziś coraz wyraźniej i coraz po- 
wszechniej. Jesl istotna potrzeba prze- 
stawienia mózgów i uczuć ludzkich, 
przestawiomia poliyki starej, wymi. 
kającej z tendencji: „jak utrudnić byt 
i rozwój drugiemu organizmowi pań- 
stwowemu czy spolecznemu” na nową, 
wynikającą z idei: „jak pomóc sobie 
samemu i innym dla pełnego, wszech- 
stromuego rozwoju", 

Do tych nowych prądów, przenika- 
jących świat, mażma podchodzić 2 
dwóch stron: teoretycznej i praktycz. 
nej. Piękną leorją jest myśl o Pan- 
Europie. Może ona się zrealizować nu 
tle powolnej, ale niezamąconej niczem 
dłueszej ewolucji gospodarstwa i po- 
lityki państw europejakich. 

Drogą praktyczną, już dziś stojącą 
otworem, jest coraz pelniejaza koala- 
boracja grup państwowych, wśród 
kiórych pojedyncze państwa posiada- 
ją zupełnie zbieżne, wielkie interesy, 
wytyczone przez historję i naturalne 
położenie, 

Takiemi państwami są też Czecho- 
słowacja i Polska. Wymiana towaro- 
wa między obu państwami wzrasta, 
Kapitaly czechosłowackie w coraz 
szerszym zakresie podejmują inwesty: 
cje w Polsce i pależy wyznać, że 
przez awa aprawwość techniczną, do- 
bra organizację handlową i fimanso- 
wą nietylko zyskały powszechne u- 
znanje w Polsce, ale' również wzmoóc- 
nily ideę wzajemnej kolsboracji. W 
dziedzinie tranzytowej wzajemne in- 
teresy wiążą się coraz ściślej, W no- 
wow lowanym porcie bałtyckim 
Polski, tj. w Gdyni rośnie zaintereso- 
wanie dla ndostqpnienia jej dla inte- 
resów gospodarczych Czechosłowacji. 

Ramy wepólnych zainteresowań 
wzrastają więc i poglębiają się coro- 
omie. Wzmacniajmy więc te dążenia, 
gdyż na tej drodze urzeczywistninmy 
nietylko zbliżenie obu narodów i 
państw, ale jednocześnie wspóldziala- 


my dla idei pokojowej wapółpracy 
międzynarodowej. 
Więżźniowie-Polacy 


na Litwie 
ZNOSZĄ STRASZNE MĘKL 

WILNO, 11-5. (AW.) Onegdaj zhiegł 
z Litwy do Wilna obywatel polski, 
Piotrowski, który wraz z Jakubow- 
skim został przed rokiem parwany 
przez litewską straż graniczną na po- 
gramiczu i osadzony w więzieniu ko- 
wieńskiem. 

Żeznał on, że syiuacja kilkudziesię. 
ciu więźniów politycznych Polaków 
na Litwie jest okropna. Wszyscy oni 
znajdują się w specjalnym forcie i u- 
mieszczeni są w wilgotnych piwni- 
cach. Szczególnie źle jest z Jakubow- 
skim, który mimo ciężkiej choroby 
pluc nadal trzymany jest w forcie, 
Niema mowy o utrzymaniu go przy 
życiu. 


Zapisujcie się do P.M.S. 


=" = 


„KURJER ZICE:YYNI 


Sroda. 1: marca 1930 rokn., 


Konieczność obniżenia podatku obrotowego 


Historja podatku obrotowego zagranicą i w Polsce. 


iwa tku obrota jo j 
A ZAGRA CC 
cm gnspodarczem Na tem ile panajc <i 
me wzhurzeme wśród kupieciwa a w 
Warszawie mancet Jamowano strajk 
w hbaadln. Masowe wiece u je w o- 
stntnich tygodniach we wszystkich micj 
Boow.stiaQh w Polsce dobitnie wakazu j. 
ET 

y będzie 
poi: o podatku obrotowym, wypawie- 
GSS przeć) skua 
konomistę znawcę sarawskachowycii 
pral. Rybarskiegu. 

Wezyscy. potępiają podatek obro- 
łowy. Ska:| on się wziął u nas? Po- 
wstal on w czasie ponowania marki, 
w czasie waluty niesidej, Okazału 
się że dawny podłurek przemysłowy, 

tek noszący znamiona wybitne 

poa bezpośredniego. nie daje na- 
ezytych dochodów skarbowi. bo pú- 
żne terminy nie pozwalują na jegu 
ściągnięcie. Dlatego Sejm w r. 1923 u 
chwalił usiuwę kombinu jącą, łączącą 
razem podark przychodowy, podatek 
bezpośredni z podatkiem od obrotu i 
przewaga wić na byla po stronie 
tego pierwiastka obron. W praktyce 
xon podatek stał sie pośrednim dla sil 
niejszych ekonomicznie. bezpośre- 
dnim dla słabszych ekonomicznie. 

Ale z drugiej nirony nie można 
zbyt dosłownie brać tego. i nie mo- 
zuna twierdzić. ze ten podziek przemy: 
słowy przez pewne kategurje przede 
riębiomtw przemyslowych i hando- 
wych jest zawsze przerzucany. Prze- 
rzucanie: podatku zależy nietylko od 
Jogo struktury, nietyłko od jego ro 
dzaju, zależy w bardzo wysokim sio- 
miu od warunków gospoduiezych i 
conjuwkiury, Zdarza sie niejednok ro- 
tnie, jak wp. obecnie, że i wiciki 
przemysł i wielki handel muei sprze- 
dawać ze siratumi, więć ego ADA 
nie przerzuca i bierze go na 6iebiv. W 
ten sposób ten podatek przez złą kon- 
junkturę staje się w wyższym stopniu 
bezpośrednim. 

Nasiępnic sa Jakie kawgorje plaini 
ków, które nigdy tego podatku prze 
rzucić nie mogą, Bo jeżeli jakiś arty- 
kul ma cenę normowuną czy to prz 


państwo. czy przez karel, czy przez 
inne okoliczności, to wiedy o przeszu 
nemiu mowy niema i każdy taki podu- 
tek musi być zapłacony przez rott 


kto formalnie musi go wnosić du 
kas 

cżeli weźmiemy drobny przy kil. 
przykład sprzedawców gazet. Ja Kupu 
ję dzienniki koło swego domu i dwa 


razy da roku mum inierpelncje i skur 


gi ze stromy sprzedawczyni gazet. hio 
ra micrpodzianie dostaje wiadomość 
że ma zapłacić 240 złorych od obrotu 
swego. luk jeer stale od trzech lat. 1 
pyta się mnie. co ma z tem zrobić, bo 
tak przyjcio jej obrót. lo się zdarza 
hardzo cziwto, Są kategorje. ua kióre 
szczególnie często spada (en podatek 
nbrorowy bezposrednio, Juk ru już 
powiedziano. jes! (o podatek wajen- 
ny, ruczej powojenny, ule rzecz cio- 
kawa — muje Szanowni Państwa pa- 
zwalą, że siteng troche dalej da hi- 
siorji — on w różnych epokach i w 
różnych czisuch zjawiał się po woj- 


mach i działał przez pewien czas pu 
wojnie. Po raz pierwszy wprowadza- 
mo podatek obrotowy za ra Au- 


gusta, wynosił on wtedy 1 proc., był 
10 cenłesimo rerum e Potrze- 
be t wodowaly wydatki na woj- 
ne Adamów i na wielkie budowle re- 
rezentacyjne. O ten podate 
ly się walki za Tyberjusza i | 
— i znikł on po pewnym czasić y 

Potem wprowadzono bardzo ciężki 
podatek od obrotu w Iliszpanji w wie 
ku 14. irwał on ad 1342 do 1819. Hi- 
slorycy Miszpanji niemal jednagło- 
śnie podatkowi od ohrolu przypisują 
gospodarczy upadek Hiszpanii. A gdy 
w roku 1660 namiestnik hiszpański 
książę Alba chciał wprowadzić ten 
podatek w Niderlandach bylo to je- 
dną z przyczyn powstania w Nider- 
landach i oderwania się tej prowincji 
ul Hiszpanji. Porem po wojnie domo- 
wej wprowadzono go jeszcze raz. 
mianowicie w anach Zjednaczo- 
nych w roku 1803 i obowiązywał an 
vak Hugo, jak Hugo trudności watu- 
towe spowodowane pieniądzem Da- 
pierawum isiniałw. 


Przyszła wielka wojna, 
wszystkie państwa ten podaick wpro- 
wudziły. Przedłożenie rządowe Mie 
la nam cennych imformacyj o tem, 
gdzie ten podatek obowiazuje. je- 
dnak wybiera te kraje, w kiórych ren 
podatek jest silniejszy, a pomija caly 
szereg krajów, gdzie istnieje już dziś 
1vlko w formie raczej szczątkowej. I 
jeżeli zwrócimy się do innych Lra- 
jów, to w calym ich szeregu, jak np. 
na Węgrzech, w Jugosławji, w Belgji, 
we Wloszek stwierdzamy 2 mastępu- 
jare cechy podatku obrotowego: u- 
wolnienie płodów rolnych i uwolnie- 
nie drobnego handlu. To są rzeczy, 
które charakteryzują tem podatek. 
ancji jest podatek słosunkowo 
wysoki, ule najpierw mamy tam wol- 
ność dla chleba, bydła, mięsa, mleka 
bezwzględną. Nasiępnie dla płatni- 
ków, Których obrót nie przenosi 200 
tysięcy złotych, ten podatek jest zry- 
czaltowany, ma charakter niezbyt wy 
sukiego podatkn bezpośredniego. KU 
Austrji jest stawka coprawda 2 proc., 
ale jest ona luk zryczałtowana w cc- 
lu pominiecia opodatkowania różnych 
faz obrotu. że fukiycznie te 2 proc. 
poza maszynami i niektórymi innymi 
arrykałami są pobieruue tylko raz. 
W Niemczech cału historja podatku 
obrorawega w osiutnich kilku latach 
to jest hisiorja ulg w iym podatku. 
Ostatnia przeprowadzona %0 marca 
1926 r. obniżyła ten podatek da 0.75 
1 16 jot siawka. która jednak, jak je- 
szcze o tem wspomnę. daje duże sto- 
«unkowo, dochody. 

Otóż zapytujemy się. jak się przed- 
stawiu 1a cała historja podatku obro- 
1owego u nas. Nu Nowy Rok 1928 ów- 
aeeny minister skarbu w wywiadzie 

buł te podarunek nowaroczny 
zapowiedział słopniowe obuiżenie po- 
datku przemyełowego. Ale potem zc- 
hral sie nowy Sejm i p. minister skar- 
bu 22 marca 1928 r. dowodził że podni 
ki nie sa wysokie, że niema koniec 
ści obniżania podatku obrotowego, 
le ja pozwolę sobie postawić fwier- 
dzenie. że gdyby podatek obrotowy 
byt obniżony w wysokiej konjunktu- 
rze 1928 r. nie byłoby lego przesile- 
nia, jakie jest dzisiaj. 

Wazssry Panowie przyznają. że ton 
padatck jest nieeprawiedliwy. ży jesi 
<zkodliwy, ule mówią, że sytuacja bu- 
d;efowa nie pozwala na energiczniej- 
sze pizebiowadzanie (ych zniżek. 
Oróż przyjacza się pewne cyfry. Cy- 
ley ca do nbyrku dochodów skarbo- 
wsch nie moga być i nie są zupel 

Strltetyka skarbowa a akcji 
owej za rok 1027, etatystyka 
ta opiera sie na tem. wiele wpłyn 
£ poszczezólnych kalegoryj pola! 
ków, ale nie uwzględnia osobno opo- 
danikowania artykułów pierwszej po- 
trzeby i innych aztykułów, więc d 
kladne obliczenie jesi niemożliwe 

Przypuśćmy jednak, że ie cyfry sa 
ściałe. Ale ca bierze siępoduwazę? 


prawie| bierze się pod uwagę wyłącznie ten 


bezpośredm ubytek, a nie uwzelednia 
się przyrostu wpływu z podatku do- 
<hodowego, naskuiek obniżenia sia- 
wek. Pod tym wzgledem pozwolę sa- 
bie zacytować zdanie b. ministra skar 
bu, Etóry powiedzial: „Nie jesiem by 
najmniej zwolennikiem wysokich sta- 
wek Sadażkow dh, odwrotnie raczej 
umiarkowane stawki dają lepszy wy- 
nik tiskainy. O dochodach państwa de 
cyduje w większej mierze kan junktu 
ra gospodarcza i sprawność aparatu 
kare ga niż wysokość stawek pa- 

Jest to stare doświadczenie, że jeże 
li obniży siawki podaikowc, to u- 
bytek nie jesi proporcjonalay Jo o- 
bniżenia tych stawek, ale jest zna- 
cznie mniejszy. Ta doświadczenie zro 
hity Niemcy. obniżając swój podatek 
obratow Mianowicie od 1 kwietniu 
1926 stawka została w Niemczech o- 
bniżona z t proc. na 0.75 proe., a iym 
czasem wpływy z podatku obrolowe- 
go wynosily: W raku 1936, zdzie 
przez 1 kwartal byl pobierany ten 
wyższy podatek, 895 miljony, w roku 
192% - 039 miljonów. w roku 1923 — 
LUOT miłjonów, a w poszczególnych 
kwarlałach zaznaczyła się pewna zni 
¿ku w drugim kwartale w 1926 roku. 
ale już w następnych kwartałach 
wpływy z podatku idą ku górze. 

I w pierwszym kwartale 1928 r. o- 
iqznelo się przy niższych sławkach 
więcej. aniżeli przy wydszych slaw- 
kach w pierwszym kwartale 1926 r. 

Bardzo cnergiczne przeprowadze- 
nie reformy jest konieczne, jest koni: 
czne ze względu na potrzebę wznia 
żenia życia gos Jarczego i pomnoże- 
nie dochodów Skarbu. a jest koniecz 
ne jeszeze z innych powodów, Miano 
wicie my zawieramy obecnie |rahtal 
handlowy z Niemcami, 

Jeżeli my już dziś w stosunkn da 
Niemiec mamy bardzo żywe zaintere 


iniensy wne po zawarciu (ra 
kranu. Niewątpliwie traktat handlowy 
Z umi zagraża naszej produkcji 
przemysłowej. Jeżeli my chcems pa 
przeć produkcje przemyslowa na wy- 
padek zawarcia traktaln. musimy 
stawki podatku przemysłowego dosta 
<ować da norm niemieckich. Nie mo- 
żem naszego przemrelu wydawać na 
konkurencje i na likwidację, Dziś 
jak powiedział przy innej sposobno 
ci p. minister skarbn. jestesmy euro 
pejczy kami. Musimy dążyć do zrówne 
i kosztów produkcji n nas i w Niem 
czech. Specjalne opodatkowanie po- 
datkiem obrolowym jest ważnym 
rzynnikiem tych kosztów i jeżeli sie 
terktat handlowy z Niemcami zawie- 
ra, to tembardziej istotna przynoszą- 
ta ulgi handlowi i przemysłowi,refor 
ma podatkowa jest konieczna. 


WSCHÓD 


i ZACHOD 


w polityce poiskiej. 


poięgami. 
„ iż wtedy 
i iężna. kiedy 
zwracała się ku Zachodowi i ku Bal- 
tykowi. Nasza ckepaneja na Wschód. 
nasze angażowanie w sprawy rosyj- 
skic zawsze powodowały odwrócenie 
naszej uwagi od zachodu i morza i 
yły przyczyna na rozluźnienia 
wewnętrznego. W 
salizujaco i rozstr 
spałri 
«za jów. ohniżenie się kullury polskiej 
os'uhienie spoistości społeczeństwa za 
czy na się właśnie z okresem naszych 
zainteresowań na Wochodzic. 
Rozbiory państwa polskiego zicz 
naju się od utrary Pomorza. Cała na 
aza hisiorin porozbiorowa siwierdza. 


iż głównymi inepitatorami qoliiyki 
antypolskiej ztborców były Berlin i 
Prusy. kióre zdawały sobie sprawę z 
tega. iż powstanie rzeczywiście niepo 
dert państwa polskiego zagrozi 
ze przez odebranie im Gór 
ka. Wielkopolski i polskich 
siem nadhahvekich. które Prusy u- 
ważały i uważają za podsiawę dla 
ewojej okapansji na bliski i dalszy 


Przy 
seumałyżmie 
zaziębieniu 


(Oryginalne opakow. 
MZ) "BAYER" 
|dkNabxcie wa apiekacha! 


enych granicach mają utrudnioną cka 
ansję gospodarczą 1 polifyczną ku 
śschodowi. Dlatego hasłem wszy 
kich Niemców bez różnicy odcieni va 
litycznych jest rewizja granie wscha 
dnich Rzeszy kosztem Polski. Niemcy 
chca przerw Qa wara akapa Bazie 
rę ku wschodowi, jaką stanowi dla 
nich Polaka. Cała polityka zagrani- 
zna Rzeszy jesi nastawiona w iym 
kierunku, Na terenie miedzynarodo- 
wym piowadzą politycy niemieccy 


grę, która ich ma zpiiżyć do wego 
celu. 
Niestery połityka polska jakby nie- 


la sobie sprawę z tej gry nie- 
| 5wiadczy o tem stanowiska 
Polski w sprawie ewnknacji Nadrenj 


zawatewe umowy jxdska - niemiec- 
kiej w sprawie likwidacji, chęć za: 
wania irakiniu handlowego z pra: 


wem osiedlania sie obywateli Rzeszy 
ua calym obszarze |Polski, a wreszcie 
ytnie angażowanie w eprawv rosyj 
skie i wschodnie wogóle, 


Pymin nosze położenie geogra- 
ficzne wskazuje nam wyraźnie, iż Pol 
sce grozi niebezpieczeństwo przede- 
wszyelkiem od strony sąsiada zacho- 
dnicza: Zdając obie zaś sprawę, iż 
podsrawą porogi Polski i prawdziwej 
niepodlerda jest nasz dostęp do ma 
rza i ziemie zachodnie. powinniśmy 
wszystko zrobić, aby utrwalić swój 
stan posiadaniu nad Bntlyckiem i ga 
odpowiednio wykorzystać, Dlatego w 
stosunku do wsehodi powinniśmy pra 
wadzić politykę, któraby nam rozwią 
zywuła roce na Zachodzie i nad Batty 
kiem Polska na Żadne eksperymenty 
n wschodzie nie może sobie pozwo- 


lié. Tego żąda od nas interes nasze 
państwa i te drogę wskazuje nam h 
slorja moest 

Dlatego na zapytanie. jaki kiero- 


nek powinien być naszej ekspansji 
adpowiadamy : na Zachód i ku Baliye 


Lu — ZK 2 ET ZM K W O m 
Projekt nowelizacji 
USTAWY INWALIDZKIEJ. 


Rala ra wena Ozean W 
diini morea r. h. nehwalila projekt 
ustawy zmieniający i welnia jący 
ustawe inwalidzką, Proj Ë ustawy. 
ustala zakres kompeiencji ministrów 
przy wykonywaniu ustawy inwalidz= 
kiej, mimowicie legalizacje dokona« 
ue już 1920 roku zmiany w tym z 
kresie, polegające ma przekaza 
ministrowi pracy i opieki spolecznej 
następujących spraw: rewizji lekar- 
skiej inwalidów wojennych, postępo- 
wania o uznanie za zaginione w związ 
ku ze służbą wojskową osób. które 
zaginçiy na ierenie wypadków wojen 
nych, leczenia i protezowania inwa- 
lidaw wojennych. Projekt ustawy 
wprowadza postanowienia o powie- 
rzeniu Kasom chorych leczenia i pro- 
iezowania inwalidów wojennych, 
zatem wprowadza inetytucje o cha- 
rakterze kolegjalnym dla spraw rosz- 
czeń do zaopatrzenia zgłoszonych 
przez rodziny pozostałe po poległych, 
zmarłych i zaginionych w związku ze 


slu2bu wojskową. 


uzu 


wschód. 

Przewidywania ich spełniły się. W 
wyniku wielkiej wojny powstało pań 
siwo pol-kie, w sklad którego weszły 


również Wielkopolska, część Górne- 
go Śląska i Pomorze z małym skraw- 


kiem wybrzeża morskiego. Ziemie te 
dały nowemu państwu polekiemu pad 
stawę do rozwoju ku potędze, a ten 
mały skrawek wybrzeża morskiego 
pulączył nas ze świaiem całym i unie- 
załeżnił pas gdejkilticzo od Rzeszy 
Niemieckiej. Niemey zaś przez po- 
wstanie państwa nolskiena w abe- 


O współpracę 
NARODAW SŁOWIAŃSKICH. 


Z inicjatywy stowarzyszenia przy: 
jaciół. Jugoślaw ji odbedzie się w War- 


szawie w dnin 25 bm. zjazd wszyst- 
kich stewarzyszeń polsko - jugoto- 
wiańskich w I'ułsce. Celem zjazdu bę 
dzie stwnszenie wspólnej platformy 


działania na terenie wgpółbracy naro 


dów słowiańskich: 


Hut mpzyczne w Katowicach 


KONCERT KOMPOZYTORSKI 
M.  GRUSA-SOBOLEWSKIEGO 
w P. K. M. W KATOWICACH. 

U srl współczesnego polskiego ru- 
chu kompozytorskiego należy Sobo- 
lewski do tych twórców, którzy gio 
rylikują przebrzmiałe już ideały nv- 
woromantycznej szkoły. Technika 
kompozytorska Sobolewskiego wy- 
snuta jest z estetyki rmrzyka, który 
holduje nadewszystko zasudzie wy- 
aażenia swą sztuką uczuć, nastrojów 
i stanów psychicznych twórcy. 

Fsletyka taka kryje w schie pewne 
nicoezpicczeństwo. Mianowicie 10, że 
problemy technicme natępują łatwo 
ma drugi plan przed problemami wy- 
razowemi — co zostaje często w związ 
ku przyczynowym z  zubożeniem 
środków muzyczno-technicznych. 
Objaw ten można było zauważyć w 
kompozycjach Sobalewakiego. 

Hurmomizacja, jako rzecznik eka- 
presji i wyrazm, jako najskuteczniej- 
szy ŚTO: wypowi. da się autora 
— jest przez Sobolewskiego czynni- 
kiem kompozytorskim najetaranniej 
wypielęgmowany; również dobór ie- 
matów oraz ich melodyjno-rytmiczna 
struktura wykazuje, że kompozytor 
poświęcił i temu czynnikowi wyrazu 
miemało wwngi — jakkolwiek rezul- 
łatów samodzielnych rozmyślań do- 

trujemy się w melodji i rytmie 

Sobolewskiego mniej; rytm i melodja 

kompozytora powstały raczej drogą 
przejęcia się autora ogólnemi feels) 
noworomantycznej melodyki i ryt 
miki. 


Zato kwestja nkładn techniomego. 
zwlaszcza eprawa wytworzonego sty- 
du fortepianowega pozostają u Sol 
lewskiego w pewnem zaniedbaniu. 
Więcej albo mniej ruchliwe rozłożo- 
ne akordy wywierają bezwątpienia 
wrażenie, zwłaszcza, jeśli są osnute 
na dobrym toku harmonji — ale nie- 
smak, płynacy z nżycia pospolitego 


materjału budu pozostanie 
R aaea Ujemną 


mimo wszystko u 

sironą kompo: j Sobolewekiego 

jest przeprowadzenie formy dzieła. 
Wyenuta z przesłanek romantycz- 

mej estetyki forma dzieł Sobolewskie- 

go zastępuje logiczną linję rozwoju 

i ściele prawa konstrukcji dzi 


szeregiem falowań emocjo:! h za- 
znaczonych efektownemi gradacjami 
— które w sumie dają szereg epizo- 


dów, zamiast zamkniętej całości, zwią 
ranej stalową obręczą logiki. Tyczy 
Fie to zarówno kwartetu fortepiano 
wego (rok 1910) jak i eonaty na for 
RD i altówkę (rok 1915—1917) w 
ich wszysikich częściach. 

Szereg miłych pieśni, któreśmy sły- 
ezeli mialv ndatne ujęcie formalne; 
jedynie ¿ powodu braku samodziel- 
nych, indvwidnalnych cech stylistycz 
nych trudno przypisać tym pieśniom 
g.chsze znaczenie. 

Wykonanie kompozycyj Sobolew- 
skiego byla h. staranne, dzięki sumien 
nemu opracowaniu  poszczególn 
partyj przez pp. prof. J. Dorożyńską 
Ifortepian), Z. Bandrowską-Osmecką 
(śpiew), Z. Szellera (sk: >), M, Sza 
leskiego (altówka) i ]. Dronomirec 
kiego (wiolonczela). 


POPIS UCZNIÓW 
INSTYTUTU MUZYCZNEGO. 


Placówka, kłóma w ci swej 
5<ioletniej działalności zyskała sobie 
w całej Polsce zasłużoną opinię jed- 
nej z najpowużnieji uczelni mu- 
zycznych pi awila szereg adep- 
iów sztuki muzycznej. 

Piękny, dojrzewający zwolna ta- 
fent skrzypcowy okazał p. W. Słu- 
żałek z Sosnowca; Adagio i Fuga 
Bacha odegrał z skupieniem i poczu- 
tiem stylu. Ładnie rozwija się rów- 
nież technika skrzypcowa p. G. Golka 


Wieniawski i Schubert). Pozostali 
skrzypkowie p. HL Jendrzejczyk i L. | 
Theiner 


twierdzili jeszcze raz zna- 
ne Elica ogółowi zalety peda- 
gogiczne p. prof. K. Gawryłowa. 

Z licznego szeregu fortepianowych 
produkcyj wyróżniła wię zwłaszcza 
gra p. ]. Ścibichówny z Ząbkowic 
(Polonez balur Chopina). 

Ogólny poziom produkcyj foriepia- 
nowych świadczy jaknajzaszczyiniej 
e pracy p nrof. L Lawinzera. 


„KURJER ZACHODNT Sroda. 1? marca 1950 raku. 


Klasa śpiewu p. prof. O. Kwiaikow-| M. 
orzez | 
zall), f 
Poczynkównę (Schubert, Puccini) i | 


skiej była reprezentowana 
L. Cholewińską (Donize:ti, 


Iallaisch (Rimskij - Korsakaw. 
Tosti). 

Wszystkie śpiewaczki rozwijają sie 
pomyślnie. F. Sachse, 


Z Rady miejskiej w Bedzinie. 


Samorządy nìe mają prawa rekwirować mieszkań. 


W ubiegły poniedziałek odbyło się 
meede Ay miejskiej w Będzi- 
nie, które, jak zwykłe, było pewną 
niespodzianką, o ile bowiem na po- 
przedni posiedzeniu cztery AR 
ny debatowano nad jedną sprawą, 
aby w rezultacie przyjąć wniose 
Magistratu, o tyle na onezdajszem 

zeniu wyczerpano szybko cały 
porządek obrad, za wyjątkiem za- 
ciągnięcia pożyczki, której nie można 
było załotwić z braku wymaganego 
quorum. 

Wniosek Magistratu w sprawie na- 
bycia 1016 sziuk akcyi 4 emisji iram- 
wajów elektrycznych, za wolę 
106.660 zł. uchwalono. Inwalidę Żuli- 


chowskicgo zwolniono od dodatku 
komunalnego do patentu akcyzo- 
wego. 


Naeiępnie w trzeciem czytaniu przy 
jęto statuty: od spadków i darowizn, 
od zabaw publicznych, za korzystanie 
z masa urządzeń i zakładów 


dobra publicznego, wreszcie od la- 
dunków kolejowych. 

Przyjęto również wniosek komisji 
spraw ogólnych w sprawie zmiany 
instrukcji MOSES ñatwowej 
pomocy dla sapien as Wniosek 
ten powsiał na skutek wystąpienia 
klubu P. P. S. na jednem z poprzed- 
nich posiedzeń i praktycznego zna- 
<zenia nie posiada, gdyż są to kom- 
peteneje Sejmu, a nie Kady iniejskiej 
1 ze wskazaniami samorządu wladze 
centralne zupełnie się nie liczą. 

Zkolei odczytana pismo wojewódz- 
twa w sprawie rekwizycji lokali w 
mieście, f: już w swoim czasie pisa- 
liśmy, władze, centralne wyjaśniły, 
iż samorządy nie mogą rekwirawać 
micszkań i wyjaśnienie io podano 
Radzie do wiadomości, 

Drugie pisma województwa doty- 
czyło zatwierdzenia uchwały Rady 
miejskiej w sprawic rzeźni miejskiej 
i na tem ohrady zakończono. 


KRONIKA ZAGŁĘBIA. 


KALENDARZYK. 


D s1á Grzegorza 

jutra Krystyny P. M. 
Wschód słońca 5 m. 59. 
Zachód u 17m 351 


Kinoteatry w Zagłębiu 
wyświetlają dzis: 
Kina „Zagiękie* — „Miłosny szepi 
nocy”. 
Kimo „Wawel“ — „Zdrada“. 
Kino „Sfinks“ — „Zdrada stanu“. 


Kino „Pogoń“ — „Dalsze dzieje 
Parzana wśród małp”. 
Kina „Uciecha“ — „Krystyna”. 


Kino „Czary* — „Zmartwychweta- 


Program radjowy 
ŚRODA 12 MARCA. 
KATOWICE. 


11,58 — Sygnal czasu z Obserwatorjum Astro 
nomicznego w Warszawie oraz hejnal 
z wieży Marjackiej w Krakowie. 

12.05 — Koncert z płyt gramofonych 

13.00 — Przerwa. 

16.00 — Komunikaty Polskiego Związku Zrze 
szeń Gospodarczych Woj Śl oraz ko 
munikat leatro Polskiego. 

1620 — Koncert z plyt gramołorowych 

17.15 — Olga Ręgorowiczowa: . Literatura pol 
aka po roku [863 jako Lojowniezka o 
ni ległość Narodu”. 

17.48 — Koncert popularny z Warszawy. 

18.45 — Rozmaitości zapowiedź programu na 
dzień następny. komunikat Teatru Pol- 
skiego oraz przegląd widowisk 

19.05 — Komunikaty Wojewódzkiej 
Tarystycznej. 

19.10 Intermezzo muzyczne. 

1920 — Kamila Nitschowa: 
ska 


Komisji 


„Gospodyni Ślą- 


19.45 — Komunikaty sportowe. 

19.58 — Sygnal czasu z obserwatarjum astro 
nomicznego w Warszawie. 

20.00— Jerzy Langman. Kustosz Dz. Finogr. 
Mus (AE, ls E A iz GII 


nicy”. 
3030 — Roncort wieczorny?£ Poznania. 
21.10 — Kwadrans literacki z Warszawy. 
2125 — Dalszy ciąg koncerlu z Poznania. 
22.10 — Komunikat meteorologiczny i inne z 
Warszawy oraz zapowiedź programu na 
dzień następny w języku francuskim. 
12.35 — Komunikaty prasowe P.A T. z War 
szawy. 
23.00— Skrzynka pocziowa w języku fran- 
cuakim. 

Cz |. Mororedi liieraire. Lektura 
dla przyjaciół Polakiega Radja za gra- 
nicą — z literatury polskiej fragmenty 
wybrane. 

Cz. Il. Korespondencję bieżącą slu- 
chaczów zagranicznych (z Europy, Afr 
ki, Azji std.) omówi Dyrekior Progra- 
mów Stelan Tymieniecki 


X ZEBRANIE DELEGATÓW P. C. K. 
W dniu 16 marca rb. o godz. 16 w ali 
R REA Bia” WL cDNA og 
ul. Warszawska 6, odbędzie się walne 
zebranie delegatów Kól oddziału PCK. 
na powiat Bedzinaki, 


Teatr Polski w Katowicach 
REPERTUAR 


Środa 12 bin. Pani Kasztelanowa i Sç- 
dziowie” (prem; — godz. 19.30. 
Czwariek dnia 13 marca — „Lniza” o go- 
dzinie 19.30. 
Piątek dnia 14 marca — „Wesele na Gór- 
nym Śląsku” o godzinie 19.39 


X PRZYJĘCIE STATUTU. Wydział po- 
wiatowy Sejmiku będzińskiego na one- 
gdajszem posiedzeniu przyjął etatui 
Związku mięądzytk: ego powiało- 
wych Związków komunalnych i miast 
wydziełonych województwa Kieleckic- 
go, dotyczący budowy wojewódzkiego 
zakładu peychjatrycznego. 

X P. C. K. W SOSNOWCU. Dnia 12 bm. 
o godz. 5.30 odbędzie się posiexlzenie za- 
rządu oddziału P. C. K. w lokalu szkoły 
powszechnej nr. 4 ml. Nowakościelna 
Prez. Mościckiego) 19, a nie jak pode- 
no w zaproszeniach w lokalu P. C. K. 
X POLSKA MACIERZ SZKOLNA. W 
piątek 14 bm. o godz. 20 odhędzie się ze- 
branie zarządu Koła Polakiej Macierzy 
Szkolnej w Sosnowcu przy ul. Dębliń- 
skiej ii, na kiórem omówione zostamą 
sprawy walnego zgromadzenia. 

X MASOWY PROCES KOMUNISTYCZ- 
NY. W przyszlym miesiącu odbędzie się 
w Sądae okręgowym w Sosnowau rag- 
prawa przeciw 23 komunisiom, oskarżo- 
nym o działalność wywrotową. Oakar- 
żenie popierać będzie, znany z procesów 
politycznych, prokurator  Jewniewicz. 
Na rozprawę powołanych zostamie 68 
świadków oskamżenia i kilkudziesięciu 
odwodowych. 

X UBEZPIECZENIE STRAŻAKÓW. 
Związek straży pożarnych województwa 
Kieleckiego nadesłał nam wykaz stro- 
ży pożarmych, które w 19% r. zglosiły 
przystąpienie do kusy strażackiej i 
niściły przewklzianą oplatę. Otóż w po- 
wiecie Będzińakim ogółem do kasy przy- 
sląpiły 54 sirażę ulbezpieczając 1507 
członków. W powiecie Zawierciańskim 
przystąpiły 54 straże, uhezpiecznjąc 
1339 członków. W powiecie Ofknskim 
przystąpiło 60 siraży, ubezpieczając 
1797 członków. W powiecie Miechow- 
skim przystąpiło 55 straży, ubezpiecza- 
jac 1380 członków. Ogółem w 1929 r. na 
loronie Związku kieleckiego przysiąpi- 
ty do kasy strażackiej 534 straże, ubeg- 
pieczając 14.446 członków, co atanawi 25 
proc, straży i 24 proc. członków. 

X POŻYCZKI DŁA MIAST. Biuro 
Związku miast polskich przeslało do Mi- 
nisteratwa spraw wewnętrznych opinję 
co do projekiu rozporządzenia tego Mi- 
nisterstwa o udzielaniu z kommnalnego 
funduszu pożyczko - zapomozowego po- 
życzek dlugolerminowych związkom ko- 
munalnym. Dotychezas z lego fumduszn 
przyznawane były nożyczki tylkn krót- 
katerminawa 


N.. 50. 


. s : 
Goście zagraniczni 
W ZAGŁĘBIU. 

W ubiegły poniedzinłek przybył do 
ZONE EGZEMA REECE: 
follera na Europę dr. Leach w towarzy. 
RSE UGA CA GA 
sbwa zdrowa dra Alfonsa Foramitti. .Go- 
ście zagraniezni zwiedzili azpital dla 
dzieci gruźliczych w Siuwierzu oraz o- 

środki zdrowia. 

Po zaznajomienia aię z działalnością 
tych zakładów, ich urządzeniem i wy- 
nikomi pracy przedeiawiciele wyrazili 
uznane í zidowolenie z działalności in 
atyducyj, zazmaczając, iż prowadzone są 
zmpełnie dobrze 


X WAŻNE DLA ABSOLWENTÓW 
SZKOŁY PODCHORĄŻYCH. Wszyscy 
zniniercsowani szeregowi rezerwy, któ. 
czy w latach ubiegłych do 1929 r. wiącz. 
nie ukończyli z wynikiem pomyślnym 
jedną ze szkół podchor. rezerwy, a nie 
uzyskali tytułu podchorążego reż. z ra- 
cji powiadania cenzusu wykszłałcenia 
tyłko 6—8 klan azkoły śradniej (bez ma- 
tury) winni zgłosić się do swych PKU 
najdalej do dnia 25 marca rb. wraz że 
świadectwami ukończenia szkół podcho- 
rążych rez. i świadectwami studjów cy: 
wilnych. Wymienieni zostaną powołan 
dlo odbycia ówiczeń, a po przeszkoleniu 
ich jak podchorążych rez. oraz uzyska- 
niu odpowiednich kwalifikacyj będą 
przedatawieni do nominacji na ppor rez 


X ĆWICZENIA WOJSKOWE REZER. 
WISTÓW W R. B. Wladze wojakowe o. 
pracowują obecnic plan ćwiczeń rezor- 
wistów na rak 1930, klóry zostanie po- 
dany do wiadomuści publicznej z po 
czątkiem kwictnia rb. Dotychczaa nie u. 
stalono, kto i kiedy zosianie powołany 
na te ćwiczenia. Nalomiast, jak nas po 
informowano, z chwilą podania do wia- 
domości publicznej terminów powola- 
nia na ówiczemia, rezerwióci mogą ata- 
rać się o odroczenie terminu powołania 
na ówiczenia, względnie o przesunięcie 
tego terminu do turnusu następnego. W 
wypadku, gdy chodzi o odroczenię ter. 
minu powołania na ówiczenia, zaintere. 
sowami winni złożyć odpowiednio po 
parte dokumentami podania do właści. 
wej PKU. natomiast podania o przesu. 
nięcie terminu ówiczeń do następnego 
turnusu składać należy do właściwega 
dowódcy oddziału. Rezerwiści, którzy 
korzystali z odroczeń terminu ćwiczeń 
wojskowych w roku ubiegłym, pod żad- 
nym warunkiem w roku bieżącym odro- 
czenia terminu ćwiczeń nie otrzymają 


x ECHO KARNAWAŁOWE Z MIEJ. 
SCOWOŚCI NIEMCE Otrzymaliśmy 
następujące pismo: Tegoroczny kamna. 
wał zakończono tu balem z kotyljonem 
p. n. „Wieczór Bandery". Bal ten, zgod. 
nie z przewidywaniami, zgromadził lioz- 
ne grono gości, iktórzy przy dźwiękach 
doborowej muzyki bawili się ochocza 
do białego rana. Czysty zysk z balu, wy. 
noszący zł. 1.236,54 wpłacony został w 
myśl uprzednio zapudłej uchwały kami. 
letu organizacyjnego do PKO. na konto 
okręgowego Komiteta 10-lecis odzyska. 
nia dostępu do Baltykn nr. 305654 na but- 
dwę okrętu. 

Komitet balm uważa za obowiązek 
złożyć tą drogą serdeczne podziękowa- 
nie wszystkim, którzy przyczynili mię 
do powodzenia zabawy przez awój 
wapóładział, organizatorom kotyljona za 
b. staranne przygotowamie tegod, jak 
również tym, którzy tak chętnie pośpie- 
szyli z ofiarami bądź w naturze, bądź 
też w gotówce ma odpowiednie urządze- 
nie bufedu. 

Jednocześnie komitet sklada podzięko. 
wanie za chywatelskie stanowisko p. M. 
Lujtnerowi. który do bufetm bemintere- 
sowmie wykonał z blachy piękny okręt 
pod pokładem którego umieszezone by. 
ły menażki z potrawami, pgrzanemi za 
pomocą elektryczności. Okręt ten budził 
dnże zaimtereeowanie gości, klórzy wy- 
rażeli się z calem uznaniem dla wyka 
nawcy. 


X ZEBRANIE. Zarząd Spółdzielni Spo- 
żywców Urzędników T-wa Kopalń i Zas 
kladów Hutniczych Sosnowieckich w 
Sosnowcu zawiadamia ewych członków, 
że agólne rocma zebraniu członków 
Spółdzielni za 1929 r. odbędzie się w 
dniu 25 marca rb, o godz. 17-ej w I ter. 
minie i o godz. if-ej w 1[ terminie w 
gmachu Biura Glówncgo T-wa Soeno 
wieakiezo. 1322 


Ne. 9. 


Budżety związków 
KOMUNALNYCH. 


Ministerstwa spraw wewmętrznych u- 
malo, że nie są dopuszczalne odwołania 
do Ministerstwa od decyzji wojewodów 
w aprawie zatwierdzania bndżeiów 
miast i powiatowych związków kamu- 
nalnych, gdyż wojewodowie, zatwier- 
dzając bndżety tych związków, wyko- 
nują uprawnienia, przekazane im przez 
ministra spraw wownętrzmych i mini- 
stra skarbu, działają zatem w ich imme- 
niu, a przegiw decyzji ministra spraw 
wewnętrznych, wydanej w porozmmie- 
niu z ministrem skarbu. nie słoży éro- 
dek prawny w tlu postępowania adm- 
nistracyjnepa. 

W związku ze s:'znowiskiem Najwyż- 
<zogo Trybunalu — Adminietracyjnego, 
wyrażonem w kilku wyrokach, że w 
sprawach zatwierdzanie budżetów 
związków komunaluych w braku ape- 
cjalnych zastrzeżeń w ustawie o tym- 
czasowem uregulowaniu finansów komu- 
nalnych — znajduje zastosowanie ogól- 
na dasada prmna, zapewnizjąta ztró- 
nam prawo rozpatrywanie apraw w 
dwu kolejnych instancjach administra- 
cyjnych, M. S, W. stwierdza obecnie w 
okólniku do wojewodów, że wobec po- 
wyżnzągo, przeciw decyzjom wojewo- 
dów, wydanym w pierwszej inelancji w 
„prawie budżetów związków komunal- 
nych, służy odwolanie do ministra spraw 
wewnętrznych 


X ZWIĘKSZENIE SZYBKOŚCI POCIĄ - 
GóW W POLSCE O 2 KLM. Minister- 
stwo kołei po dlugich naradach zdecy- 
dowało się podnieść przeciętną szybkość 
jazdy pociągów o 2 kłm. na godzinę. 
Dotychczasowa przeciętna szykość pol- 
zkiehikolci wynoalia sal Eia PEZE 
szybkość we Framcji i Niamczech prze- 
kracza 60 kim. na godzinę. Ponieważ 
wzmożemie szybikości zależy od palep- 
szenia atanu torów, które w Polsce 
wymagają jeszcze wiele wkładów pie- 
niędnych, nie można było arybkości 


przeciętnej podnieść wydatnie, jak ta | 


początkowo planowano. Nowy rozkład 
jamdy zostanie już nłożony według azyh- 
koś 52 klm. na godzinę, co wynosi 4 
proc wzrostu w porównaniu ze stanem 
dotychcznaowym. 

X „PRACA POLSKA" W GRODŹCU. 
W sobolę dnia 8 bm. odbylo się przy 
beznym udziale członków i eympaty- 
ków miesięczne zebranie Związku zawo- 
dowego „Pracy Polskiej". Zebraniu prze 
wodniczył p. Mańkowski Antoni, sekre- 
|. Szadureki Jan. Po odczyta- 
niu protokółu z poprzedniego zebranie 
przystąpiono do omówienia sprawy oœ- 
gólno - gospodarczej w kraju. Referat 
na tem temat wygłosił p. Lyczko, sekre- 


tarz głównego zarządu. Między innemi | d 
paruszona byla sprawa redukcji rabot- | k 


ników w przemyśle, Dodatnią stroną dla 
Związku jesi zatwierdzenie przez Mini- 
astratwo pracy i opieki apolecznaj biu- 
ra pośrednictwa prary przy zarządzie 
głównym „Pracy Polskiej”. W aprawie 
sytuacji gospodarczej w kraju zabral 
również głos prezes p. Maćkowski Anto- 
ni, który swem przemówieniem wyka- 
zał błędy w obecnej polityce gospodar- 
czej rządu, a następnie poruszył sprawę 
pomocy ri ikom pracującym 3 dni 
w tygodniu. W następnym punkcie po- 
rządku obrad zdał aprawozdanie akarb- 
nik kasy samopomocy przy Związku 
„Prana Polaka" p. Makuła Paweł. Zebra- 
ni przyjęli sprawozdanie do wiadomo- 
ści, wyrażając następnie jednomyślnie 
votum zaufania całemu zarządowi za je- 
go owocną i sprawną pracę dla dohra 
organizacji i zrzeszonych w niej robot- 
ników. 

X FINANSE KOMUNALNE. Niejedno- 
krainie podnoszona była sprawa arty- 
kułu 69 usi. o tymoz. uregul. finansów 
karmrnalnych. Według tego actykułu. 
samorząd nie może być obciążony no- 
wym wydatkiem o ile jednocześnie mie 
będzie wskazane źródło, z jakich ma 
być ten wydatek pokryty. W okresie 
dekretowamia wydano  rosmporządzenia, 
które obciążają samorządy, a zupełnie 
pomijają wynikający z ari. 60 obowią- 
zek wakazamia źródeł. Do takich rozpo- 
rządzeń zaliczyć należy walkę z żebrac- 
twem, ustawę meldrnnkową, ustawy A 
charakterze aaniianno - porządkowym. 
Związek miast niejednokrotnie wystę- 
pował w tej epruwie do rządu. Również 
w paralmencie micjednokrotnie wskazy- 
wano na to, że niewskazywamie źródeł 


pakawia.prizladkiw stwarza fikcję po | dzenia w. 
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legejącą na tem, że istnieją przepisy u- 
stawowe, których wykonać nie można. 
Władze centralne omawiają sprawę za- 
sadniczego ustosunkowania się do zasa- 
dy interpretacji art 69. 


X Z WALNEGO ZEBRANIA P. C. K. 
W CZELADZI. Przed dwoma dmami w 
trzecim i ostatnim terminie odbyło sie 
nareszcie walne zebranie członków P 
C. K. w Czeladzi, kłóremu przewodci- 
czył p. Cieśliński. Po eprawozdaniu za- 
rządu i komisji rewizyjnej przyjęto 
budżeń na rok bieżący w sumie 4150 zl. 
oraz dokonano wyboru nowych wladz 
Do zarządu weszli pp.: Manbergowa. 


Wercszczyńska, Bieńkowska, Obarska. 
Bujalska. Żylkówna, Tajchman, Toma- 
<zewski i Tokarski; do komisji rowizyj- 
nej ks. Dudek, Rzadkoweki i Cieśliń- 
sk. Przewodniczącą eckcji dobroczy- 
nej została p. dyr. Przedpelska. 


X IMIENINY MARSZ. PIŁSUDSKIEGO 
W CZELADZI. Celem uczczenia imic- 
nin marsz. Józefa Piłsudskiego w Cze- 
laclzi powołano do życia apecjalny ko- 
mitet, do którego weszli przedstawiciele 
szeregu organizacyj. Dziś odbędzie się 
posiodzanie kamiietu, na którem ustalo- 
ny będzie progrem uroczystości. 


ZASTÓJ W HANDLU 


i przygnębienie wśród kupiectwa zagłębiowskiego. 


Jak łatwo było przewidzieć, niej 
myślna konjunktura w przemyśle 
połączona z ograniczeniem dni pracy 
i redukcją robotników, musiala siłą 
rzeczy edbić sic ujemnie na ruchu 
handlowym, w któ zaczyna uja- 
wiliać ią coruz więkazy zastój. 

Mimo zniżki cen i niezwykle dogod 
nych warunków kupna, w postaci u- 
|sielunia kupującemm dłhrgotermino- 
w" i splst, ruch w handlu eiale się 
zmniejszu i jeżeli ayiuacja nie ule- 


gnie poprawie. należy spodziewać się. 
jak zapowniu ją kupcy. masowych 
upadłości, względnie likwidowania 


przedeichiontw. 

W Będzinie podobno już obecnie 
wieln kupsów pragnie sprzedać swe 
sklepy, locz bruk jest nabywców, mi- 
mo nicwygórowanych cen i dogod- 
nych warunków sprzedaży. W związ- 


-|ku z tem ilość proiestowanych weksli 


stale rośnie, to też w sferach handlo- 
wych panuje niepokój i przyapsbie. 
nie, gdyż nie widać oznak popmuwy 
o stanu rzeczy, natomiast en 
zapowiedzi, iż niepomyślna konjun 
kiura potrwa jeszcze czaa dlnższy, co 
oczywista da się mocna we znaki w 
świecie handlowym, w wielu wy- 
padkach dziś już prowadzącym ży- 
wot wegetacyjny. W każdym razie 
horoskopy nie są wesołe. 
Kupiectwo zagiąbiowskie pokładu 
wiele nadzi”i ua możliwość ożywienia 
się ruchu budowlanego co spowodo- 
wałoby zatrudnienie wielu bezrobot 
nych, a w Ślad zatem i ożywienie w 
handlu. Niestety, jak dolychczae, za- 
powiedzi budowlane pozostają tylko 
w sferze zapowiedzi. 


Fatalny stan ulic w Sosnowcu. 


Magistrat musi znaleźć Środki zaradcze. 


Stan ulic w Sosnowcu z każdym 
iem pogarsza się. Na wielu ulicach 
dojazd do domów jest zupełnie nie- 
możliwy, właściciele taksówek odma- 
wiają wprost jazdy, gdy. zaproponuje 
się im jazdę na iakie ulice jak Wiej- 
ska, Jasna, lub gdzieś w Sielcu czy w 
ogoni. I nie można się nawet dziwić 
temu, bo przejażdżka, za którą wla- 
ściciel taksówki otrzyma 4 — 5 zla 

tych w rzeczywisiości narazić go mo- 
że na pęknięcie resoru i wówczas 7a- 
miast zarobić musi wiele dałażyy 
by pokryć sti g a s, 

eryacy wiedza. że Uzięki „dobro 

<czymnym rządom rzednich wład- 
cow minsiu (socj św]. uzupełnio- 
nych nastepnie „świelną” gospodarka 
r. Marczyńskiego, który postawił! 
ropkę nad „i“, w rozpaczliwej ay- 
tuacji Sosnowca, Magietrur pienięd”y 
nie ma, natomi. ma b. wiele dèu- 
ów, które stawiają po w rzędzie bam- 
krutów. 

Jakieś jednak wyjście z sytuacji 
musi się znaleźć! trudno dopcownu- 
dzić miasto do laki sann, aby nie 
można po nim wogóle jeździć, by ca- 
łe dzielnice byly pozbawione można 


ści korzystania z ruchu kołowego. 

Gdy ZE się o ogromnych su- 
mach wydawanych na zueiłki dla bez 
robotmych, to wałoby się, że przy 
pewnem porozumieniu z władzami 
ceniralnemi możnaby uzyskać jeszcze 
jakieś sumy i zatrudnić owych mz- 
robolnych chociażby przy naprawie 
bruków i doprowadzeniu do jakiego 
takiego porządku ulic. Podobno Za- 
wiercie z takim projektem wywiąpio 
do Rządu. Pieniądze przeznaczone na 
zasiłki dla berraban ak uzupełnione 
stosunkowo niewislkim kredyiem do- 
datkowym oraz wlasnem: funduszami 
miasta, dałyhy możność z jednej stro- 
ny zatrudnić bezroho:nvch, a z dru- 
j strony umożliwiłyby vhoć w czę- 
ści doprowadzenie ulic dó porządku 

Być może, że Magistrai znajdzie in 
ne wyjście z sytuacji, Tak czy owak 
sprawa ta musi znaleźć jakieś rozwią 
zanie, bowiem w przeciwnym rnzie 
miasto niezadługo spotka się z szere 
giem procesów wyłaczanych ze siro- 
ny mieszkańców, z racji ponoszonych 
sirat materjalnych, bądź też uszko- 
dzeń cielesnych, a co w takich wa- 
runkach nie trudno. 


ECHA TAJEMNICZEGO INEI STRZELCITKA. 


W sferze plotek i domysłów. 


Tajemnicze zniknięcie 


Cyryla | lzy in. rozeszła się wieść. 


jakoby 


Strzelczyka, zamożnego kupca ,z Ry - | =irzelczyk, zagrożony ostatnia rniną 


bmika, który. jak pisaliśmy w nic- 
dzielnym nnmerze „K. Z.”, przybył 
przed kilku dniami do Sosnowca w 
sprawach handlowych. a siąd wyjc- 
chał da Warszawy nie przestaje ub- 
sorbować opinii. 

Wszelkie dotychczasowe badania 
pozostały bez rezultatu. Do wszyst- 
Kich urzędów śledczych w Polsce wv- 
olała policja w Katowicach fotogra: je 
Strzelczyka z dokładnym rysopisem. 
Ostatnie wiadomości z Warszawy 
również nie nowego nie wniosły nni 
na krok nie posunęły śledztwa. Pali- 
cja zawiadomiła ponadło wywiadow- 


ców Śląska Opolskiego, kiórzy rów- 
nież czynią — jak dotąd bezskutecz- 
ne — poszukiwani. 


Długa nieobecność Strzelezyka siłą 
faktu musiala wywołać szereg plotek 
i domysłów, z których jeelnekże ża 
dne dotychezos nie znalazło poiwiez- 


konkreinych. Mie- 


finansową, ukrywa się z wiedzą rodzi 
ny. Plotka bezpodsiawna, bawiem 
jak się okazało, stan majątkowy za- 
ginioncgo nie uległ żadnej zmianie. 


jak również nie zosiał on wpląlany | 


w żadne machinacje finasowe, gro- 
żące mn ruiną. 

fnna lama głosi jakoby Strzelczyk 
jako b, szef odcinka eziobu general 
nego Iwaszkiewicza na froncie 
skim, miał paść ofiarą agentów GPU.. 
którzy go wywieźli da Rosji. 

Są to wszystko — jak juz wyżej 

nznaczyliśmy — faniastyczne wer- 
sje, nie mające do tej pory żadnych 
realnych podstaw, w Kaci bądź 
razie opinja jest, zupelnie słuszni 
mocna iecona tajemniczem i nie- 
bywałem zaginięciem, które być ma- 
że czas dopiero wyświcili. 

Rodzina zaginionego oraz policja 
do tej pory nie daje za z 
czynia nosziikiwania, 


N 


grana it dzieci składa 


<“ 


Awantura przed Magistratem 
W CZELADZI. 


Og erzed Mazielrnic w Grela- 
dzi w chwali wyplaty zapomóg dla bez, 
zobotnych doszlo da formalnej walki 
pomiędzy Mioczysławem Kozłowskim z 
Piasków, a siostrą jego Euzebją Palu- 
chową z Czeladzi, którą brat ze wzgle- 
du na jej zamążpjeście wbrew woli zo- 
dziców, slownie obrazil, Krewka niee 
wiasta spoliczkowała brata, przyczem 
wymkią awaubiię alikwidowa|: dopie- 
ra policja. Prócz wymienionych pocią- 
gnięto do odpowiedzialności jeszcze Jas 
na i Piotra Palucha, biorących udział w 
bójce. 


X NIEMOWLĘ W RZECE  Onegdaj 
okolo godz. 10 wieczorem w Czarnej 
Przemszy, przeplywającej kolo Rado- 
chy, zauważono płynący jukiś pakunek, 
Po wydobyciu paczki z wody i rozwie 
nięciu jej, okazało się, że zmajdowało 
się w niej dwutygodniowe niemowlę 
plei żeńskiej, Dziecko bylo jeszcze ży- 
we, Lratowane od śmierc! maleństwo us 
mieszczono w szpitalu miejskim na Pes 
kinie. Policja wdrożyła dochodzenie, co 
lem ujawnienia nvieludzkiej madki. 

X ARESZTOWANI ZŁODZIEJE De 
skladu skór Bolewława Starosieckiego w 
Sosnowcu (Warszaweka) włamali się w 
nocy Stefan Wojszczyk (Obchodowa t) 
i Jan Kwiatkowski (Dekerta 12). Wya 
prawa złodziejaka nie udała się gdyà 
obu włamywaczy echwytano na gora- 
cym uczymkn. Po przeprowadzeniu do 
chodzenia policyjnego niefortunnych 
włamywaczy przekazano władzom snde- 
wym. 


Informacje podatkowe. 


Państwowy i komunalny podatek 
od nieruchomości. Czwarta ratn pań. 
stwowego podatku i dodatku komne 
nalnego od nieruchoiności płatna jesł 
bez kar za kę w terminie ulgo- 
wym do dnia 14 marca b. r. włącznie. 

Podatek od lokali. Pierwsza rata 
podatku od lokali płatna jest bez kar 
za zwłokę do ania i4 marca r, h, 
włącznie. i 

Podatek dochodowy. Termin skła: 
Jania zeznań o dochodzie przaz osoby 
fizyczne i spadki wakujące (nieobję: 
te) upływa z dniem i-ga maja r. b. 

Do dnia 1 maja roku bieżącego na- 
leży uiścić podaiek w wysokości 
lawy zeznanej kwoty i dowód usku 
leczmionej zapłaty w oryginale lub 


w isie, przez piatnika podpisa- 
nym, przedstawić władzy podatko« 
wej. Daka — zeznanie o do- 


<hodzie otrzymać można w Urzędzie 
skarbowem atkowych i opłat skar 
howych w Sosnowcu lub dla właście 
vieli nieruchomości w biurze Zjedna” 
<zomego 6lowarzyszenia właścicieli 
pieruchomości m. Sosnowca, Piłeud- 


_|skiego L. 8, m. 2. 


Załącznik do zeznań o dochodzie, 
Celem ułatwienia przy eporządzaniu 
zeznań o dochodzie (które winny być 
złożone lub przesiane pismem pole- 
conym najpóźniej w dniu 30 kwietnia 
b. r.) opracowany został specjalny 
„Załącznik”, który jest do nabycia w 
biurze Zjednoczonego stowarzysze= 
nia wlaścicieli nieruchomości m. So- 
<nowca, Piłsndskiego L. 8, m. 2 w ce 
nie 30 groszy za egzemplarz, 

Podatek od kapitałów i rent, Usta- 
wa o znicsieniu datku od kapi- 
inłów i rent S ai w Nr. 10 Dz 
Ust, b. r. Usiawa ta wchodzi w życie 
z dmiem ogloszenia: wkłady i renty 
są wolne od podatku od dnia 1 stycz- 
nia 1950 r. 


Podatek gruntowy. _ Ministersiwo 
shurbu komunikuje, że wobec uchwa 
lenia przez ciała usiawodawcze usia- 
wy o uje dnosła jnieniu terminów plat- 
ności podatku gruntowego i przy niu- 
owych składek ogniowych, iermin 
płatności pierwszej raty podatku 
grumtowega w r. b., przypadający na 
okres od 15 lutego do 15 marca, prze- 
sunięto na kwiecień. 

sC H 


Ofiary 


złożone w adm. „Kurjera Zachodniego” 
Zl. 5 sa kclonje lctnie dla biednych 
Stefan Mrokawski, 


4. 
GŁOSY PUBLICZNE. 


Kłopoty autobusowe. 


Od jednego z czytelników otrzy 
mumy uwagi na temat stosunków 
Partint aei w auiobusach na linji 

zeladź — Sosnowiec. 

Auobusy kursujące na linji Cze- 
ludź — Sosnowiec mają rozkład jaz- 
dy, w klóry zapoatrzeni są podróżni, 
ole niestety, według nich nie jeżdżą. 
I tak: w środę 5 bm. nie odjechał z 
Sosnowcu o godz. 8 m. 15, ani o godz. 
9 min. 30 wieczorem autobus p. Hein- 
1zego, zaś autobus p. Zielińskiego za- 
miast odjechać o godz. 9 m. 45 odje- 
chal o godz. 10 m. 5 wieczorem, wo- 
bec czego musieliśmy na deszczu i 
wietrze czekać zgórą godzinę. Ta nie 
jest jedyny wypadek, lecz prawie co- 
dziennie się zdarzający. I oto znów 
w ub. sobotę autobus p. Zielińskiego 
miał, według rozkładu, odjechać o g. 
3 pop. u odjechał o g. 3.10 i dojechaw 
szy 4 Alei zepsuł się (wczoraj pa raz 
drugi, gdyż rano dojecha Pia- 
ski i dalej podróżni musieli iść pie- 
szo). Szofer zapewniał nus, że za pa- 
rę minut odjeżdżamy, ale czekaliśmy 
50 minut i autobus nie ruszał, a P 
nieważ tymczasem mijał nas autobus 


p. Heintzego, więc postanowiliśmy 
sic doń przesiąść. Żażądaliśmy zwro- 
u pieniędzy, ale konduktor nie 


chciał zwrócić pieniędzy, motywując, 
że on nie winien, że au: się ze- 
sul. Po długich wywodach kondu- 
(GER zwrócił nam, lecz tyłko połowę 
(dlaczego, sami nie wiemy, gdyż na- 
leżała nam cię całość). Z tego powo- 
du, że autobus się zepsuł p, Żieliń- 
skiemu podróżni musieli zapłacić za 
przejazd z Sosnowca do Czeladzi 1.20 
r, co normalnie kosztuje 80 gr. 
igdyż przesiadłszy aię do drugiego 
autobusu, znów musieliśmy całość /a- 
placić). Możeby pp. iciele wy- 
remantowali wo a dopiero dali 
dla publiczności, tak nie możma 
traktować tych, którzy dają pokaźny 


dysk 

p Z. L. 

Podobne uwagi oirzymujemy z 
Wojkowie: Od dro 9 bm. właściciele 
autobusów na linji Wojkowice — Bę 
dzin ustalili rozkład jazdy. Byłoby ta 
bardzo pocieszające w naszych do- 
tychczasowych opłakanych  stosun- 
kach komunikacyjnych, BOA 
zupelne ignorowanie potrzeb młodzie 
ży azkolmej w tym względzie. Prze- 
dewszystkiem rażące jest szabasowa- 
nie rannych uutobusów, gdyż jak roz 
kład jazdy wykazuje, w sobotę wyj- 
dzie z Wojkowice pierwszy autobus 
dopiera o 8.15 r. aueia unucho- 
mienie autobusów dopiero od 7-ej ra 
no Tl również spóźnione, ponieważ 
wiele młodzieży uczęszcza 
do Sosnowca a nawet do Katowic po- 
ciągiem j 
nieaktualną. Pierwszy autobus powi- 
nien wychodzić z Wojkowice o 6.30 ra 
no najpóźniej (tramwaje kursują od 
b rano), Przyiem należy dodać że o i- 
le obecne autohusy prywatne mają 
nam zaałąpić autobusy tramwajowe, 
o uruchomieniu których dużo się obe- 
cnic słyszy, to powinny wyduwać bi- 
lety ulgowe miesięczne dla młodzie- 
ży szkolnej. O ile te 2 punkty: wcze- 
śniejszy i codzienny wyjazd z Waj- 
kowie, nie wyłączając soboty i ulgo- 
we bilety miesięczne dla mlodzieży 
szkolnej nie będą uwzględnione, spra 
va komunikacji na tej linji pozosta- 
nie nadal bolączką. którą będzie w 
sianie uleczyć tylko dobrze zargani- 
zowane Tawarzysitwo tramwajowe. 

Jedna z wielu matek. 


Kącik humorystyczny. 


OSZCZĘDNOŚĆ 

Czy mam nowemu pisarzowi, postawić 
umurz z atramentem na biurku? 

Viech Józef zaczeka, uż przyjdzie. Może 


byle mial wlasne wieczne pióro... 
DELIKATNA WYMÓWKA. 
u (usprawiediwiając się): — Wzięlum 
te «pix z książki kucharskiej, 

; Masz słuszność maja droga, lakie 
£ mw powinni samit w ksiigź 
W RESTAVRACJI. 

U vw [I bnda U 


KURJEN 


ZACHODNI” Śroua. 12 marcu 1950 rohu 


| Tragiczny strzał gajowego 


do szkół | alm 
jeza więc ta godzina jest'| 


do uciekającego kłusownika. 


Libwglej niedzieli dwóch kłusowni- 
tów z Cynkowa wybrało się do lasu 
państwowego w okolicach Winowna 
z zamiarem ubicia na rewirach Towa- 
rzystwa myśliwskiego „Disma“ sarni- 
ka. Byl: ta 30-letni Jan Szydło i 20-let- 
ni Roman Cesarz. W lesie Jan Szydło 
wydobył ukryty w dziupli karabin i, 
spotkawszy stadko saren, strzelił, u- 
bijając 3-letniego kozła. Strzał usły- 
szał strażnik łowiecki towarzystwa 
„Diana“ Adam Bańka, który uzbro- 
jony w dubeltówkę, odbywał obchód 
s rewiru. Usłyszawszy wystrzał. 
Bańka pobiegł w tę stronę i zobaczył 
kłusowników, pujących sarnika 
w bagienku. Na widak gajowego Ce- 
sarz rzucił się do aeieea a za nim 


pogonił Szydło. Na wezwanie gajowce- 
go do zatrzymania się Szydło adwró- 
CH się i si z karabinu, jednakże 
chybił. Wówczas Banńka dwukrotnie 
wystrzelił, zadając ciężkie rany Szy- 
dle, który wkrótce zmar. 

Przerażony gajowy nie dał pomocy 
ranneniu, lecz złapał porzucony przez 
rannego karabin, gan i razem 
ze swym bratem, znajdującym się © 
podał. uciekł. Banka. dręczony wy- 
rzutami sumienia, zameldował o wy- 
padku w policji dopiero na drugi 
dzień. Sprawceę zabójstwa, dokonanc- 
go wc własnej onie, aresztowano i 

o do dyspozycji sędziego śled- 
czego. 


ŻYCIE GOSPODARCZE. 


Tegoroczne Międzynarodowe Targi w Poznaniu. 


Po dziewięciu latach ietnienia, Tar- 
gi w Poznaniu rozrosły się do powa- 
żnych rozmiarów i dziś, jako insty- 
tucja Międzynarodowych Targów w 
Poznaniu, posiada duże znaczenie dla 
życia gospodarczego Polski, ciesząc 
się poważnym autorytetem zagranicą. 
Nie ulega wątpliwości, że jeżeli ak 
się , ta m. in, przedewszystkiem 
zawdzięczać należy prasie polskiej, 


która ez caly czaa istnienia Tar- 
gów, wywala im jakmajdalej idące- 
go, poparcia, dając przez to wyraz 
bas = zrozumiemia dla interesów 

Dość, szeregu latach istnienia, 
Targi w Poznaniu cieszą się dużem u- 


znaniem. o czem kC świadczy 
fa t wybrania ich do Rady Związku 
Targów Międzynarodowych. Na 6 
człomków tej Rady j miejsce przy 
jadło w udziale Tao w Pozmaniu. 
Wybór ten jest tem zaszczytnicjszy, że 
da udziału w Radżie pretendowały 


również i inne poważne targi zagrani- | sce 


czne. Dzięki wejściu do Rady Związ- 
ku Targów w Poznaniu, mimo konku- 
rencji za Ey a dowano, że na- 
stępny Kongres Związku Mi 
dowych Targów odbędzie się w Pozna 
niu. Poznań zatem zie gościł w 
awych murach reprezentantów wszy- 
stkich Sonya targów świa- 
towych. Przedmiotem obrad Kongre- 
su będą zagadnienia, tyczące wymia- 
ny towarowej między krajami i kwe- 
sije, w jaki sposób usunąć ze stosun- 
ków gaspodarczych wszelkie ewentn- 
e tarcia | nieporozumienia. W o- 


iędzynaro- | Jed 


bradach tych wezmą również udział 
tawiciele Międzynarodowej 1z- 

y Handlowej i Ligi Narodów. 

Jeżeli chodzi o organizacje Tugów 
w Poznaniu, to nie ustępnią one ni- 
czem największym largom  świato- 
wym. Przypominamy {utaj wyraże 
ną publicznie w roku 1928. przez do- 
radcę finansowogo Rzadu polskiego p. 
Dewey'a opinię, w której podkreślił, 
że widział wiele wystaw i targów, ale 
żadnego tok zorganizowanego i wy- 
kończonego, jak Międzynarodowe Tar 
gi w Pozmaniu. 

Sądząc z wiadomo jakie nupły- 
wają z różnych krajów. tegoroczne 
Targi będą gościły liczne wycieczki z 
całej Europy, jak również z Dalekiega 
Wschodu. Bezwątpienia luk żywe zu- 
interesowanie krajów zagranicznych 
Targami i Polską jest rezultatem in- 
tensywnej pracy. dzięki hlórej udane 
Targi przyczynią się bezwątpienia do 
ożywienia ruchu handlowego w Pol- 


Na jedno jeszcze należałoby zwró- 
cić uwagę, a mianowicie na sposób, w 
jaki docierają do odlioiców Targi. 
yne bodaj Targi Lipskie rokrocz- 
nie zapraszaja indywidualnie odbior- 
ców do zwiedzenia Targów. W tym 
roku Poznań, jako pierwszy w Polsce, 
przeprowadza tego zaju imensy- 
wna propagandę. przygołowując po- 
nad 100 tys. indywidualnych zupro- 
szeń, co niewąłpliwie spowoduje w 
większym stopniu, aniżeli dotychczas, 
odwiedzenie Targów przez ` właści- 
wych odbiorców. 


Silna depresja na światowych rynkach masła. 


Położenie na światowych rynkach 
masła jest niezwykle ciężkie. Kurcze- 
nie się pojemności rynków zbytu za- 
CZ odczuwać się już nawet w Da- 
nji, która mimo wyrobionej marki 
musi sprzedawać ze siratami masło po 
<enach żliwie niskich i zaczyna 
grozić niewypłacalnością [irm, eks- 

riujących masło. Na rynku niemiec 
kim zupełny zastój w sprzedaży, Ce- 
ny utrzymują się już aktach 1ygo- 
dni na niezmiemionym poziomie. Na 
rynku angielskim tendencja zwyżko 
wa, panująca pal koniec poprzednie- 
o tygodnia nie trwała dluga. Obecny 
tydzień skończy! się pod znakiem o 


gólnej depresji i niepewności, Ceny 
detaliczne w sklepach zostały zredu- 
kowane o jedną szósią Ł. na 1 lb. Po- 
winno to wpłynąć dodatnio na kon- 
sumcję. W dniu 4 marca rb. masło pol 
skie notowano ok. 1%. siare zapasy 
110 — 130. Dowozy w dalszym ciągu 
duże, Podaż masła polskiego mala. 
W osiatnim tygodniu nadeszła z Pol- 
ski 455 skrzyń, podczas gdy w po- 
przednim tygodniu 1.016. 

W kraju ceny ulegly dalsz 
ce przy siale wzrasłającej produkcji. 
Ceny masła I gat. wahają się od zł. 
5.40 — 6.00, zuleżnie od miejsca pro- 
lukeji Inh konsumcji. 


j zniż- 


Kronika gospodarcza. 


BADANIE MOŻLIWOŚCI EKSPORTU 
LNI) DO ŁOTWY. Państwowy Bank Rolny 


/umleresował się sprawą eksportu naszego 
lnu do Łotwy. która — jak wiadome — za- 
rowadziła ostatnio n siebie iuunapol lniany 


elem zbulania możliwośc eksporiu iuu, 
ylechal w tych dniach do Rygi dyrektor w 


w 
leńakiego oddziału Państw. Banku Rolnego, 


MOCY DLA PRZEMYSŁU 
WŁÓKIENNICZEGO. W dniu 13 bm. odbę 
dzie się w Warszawie posiedzenie komitetu 
głównego Ligi samowystarezalności gospodar 
czej, kióre poprzedzane zostanie ogólną kan 
ferencją na temat spraw przemysia polakie- 
go, ze szczególnem uwzględniemem przemy- 
słókienniczego. W konferencji, na którą 
przybędą przedsiawiciele szeregu związków 
i arganizucyj kupieckich. weżmie udział du 
radca finansowy Banku Pal<kiegu p. Charles 
Dewey 
Na zebraniu omówiony będzie udzisł spo 
leczegztwa w akcji pomocv 


dia przemysja! Iowazzystwa Okr: 


włókienniczego. przeżywającego obecnie cię- 
żki kryzys, oraz w związku z tem poruszona 
będzie sprawa propagowania na nadchodzą- 
oe lało używania wyłącznie polskich tkanin 


SEKCJA POLSKA PRZY TOWARZY. 
STWIE IMIGRACY]NEM W KANADZIE. W 
colu rozioczenia opieki nad emigraniami, 
przybywającymi z Polski za pośrednictwem 
Towarzystwa Kolejowego Canadian Natio- 
nal Railways”, utworzona przy Towarzystwie 
Imigracyjnem w Kanadzie sel cię, polską. Na 
czele Towarzystwa stoi ksiądz - biskup Prud 
honune, kierownictwo zaś sekoji polskiej o- 
bjął ko: J. A. Gocki. praboszcz z Candinc 


ntami. paśredniczyć w nabywaniu ferm: 
wreszcie udzielać osadnikom porad w okre- 
sie zagospodarowywania się 


OBROTY IIANDLOWE POLSKO - AN- 
GIELSKIE. W ciągu lutego wywieziono z Pol 
ski do Anglji statkami Polsko - Brytyjskiego 
'gtowfza ozólem 2.930 tosa 


dzial polski opiekować sie będzie e | ab; 


iowarów, w tem: bakon — 204% t, masio 
jaj — 36, dyki — 225, crlulozy — 50, 
wa — 265, mąki — IW. mąki karłoflanej 
36 tonn. import z Angliji na siatkach te 
goz Towarzystwa wyniósł w ciągu stycznia 
1195 lonn. 

p. K. O. WPROWADZA, GOSPODARKI, 
OSZCZĘDNOŚCIOWĄ. P. K. O. wstrzymuje 
¿e względów oszczędnościowych wszelkie bu 
dow niectwo własne na prowincji, zamierza ji 
dynie wykuńczyć przebudowę gmachu ceu. 
JE w D AA s A 

ównież ze względów  oszczędnościowyć 
P. K. O. nie będzie tworzyć w najbliższym 
czasie samodzielnych oddziałów prowincjo- 
halnych i w zwiążku z tem otworzy w Lwu 
wie zamiast oddziału tyłka ekfpazymitę, 


Z giełdy warszawskiej. 


CEDUŁA Z DNIA 11-3. 


AKCJE: Bank Polski 166—165.75—166, 
Bank Powsz. Kredytowy 110, Bank Zw. 
Sp. Zurobk. 78.50, Sila i światło 87, Cu- 
kier 28, Węgiel 51.50, Lilpop 25.50, Mo 


«rz 


drzejów 15- 13.5. Norblin 65, Staracha- 
wice 21.15, Y proc. poź. dol. 7525—73.75, 
5 proc. paź, hcawers, 3275—53, 4 proc 
poź, inwesi. 127,75, 4 i pół proc. Ziemskie 


5—53 
WALI 11 DEWIZY Dolary 8.9% 
Nowy Jonk 8.90%, Lomlyu 43.58, Paryż 
3492 Wiedeń 12565, Praga 26.6, Wio- 
chy 4675, Belgja 12455, Szwajcacja 
172.69, Kopenhaga 238.82, Berlin 212.44, 
Dolar pryw. 8.90,13. 
Temdcucja dla akcyj 
duolita. 
m O 


Kronika Zawiercia. 


X Z ŻYCIA ŻAREK, Dnia 8 marca rh 
zosiał odwolany z urzędu pocztowczo w 
Żarkach, z powrotem do Częstochowy 
p. Bronislan Nowakowski. który od paż- 
dziernika r. ub. pełnił tutaj zastępcze 
obowiązki administralora. Na jego miej- 
sce przybył, naznaczony drogą konkur. 
su, p. Władysław Basista z Będzina. 
Przeniesienie p, Nowakowskiego wywo 
talo wśród miejscowego społeczeństw u 
duży smutek. Bowiem p. N. przez król 
ki swój pobyt w Żarkach dal się poznać 
jako bardzo energiczny i uczybay pra 
oownik. Nictylko urząd pocztowy pod 
jego kicrownictwom wszystkich zado- 
wolnid, ule i inne społeczne placówki, 
jak Tow. gimn. „Sokół”, korzystając z 
Jego pracy życzliwej doskonale eię roz 
wijały. Przed p. Nowakowskim pełni! 
w Żarkach obowiązki naczelniku poczty 
p. Amtoni Kuśmierski, bardzo ceniony 
przez tutejeze społeczeństwo. Odszedł 
do Częstochowy na równorzędne stano- 
wisko na własną prośbę, tak sumo pic- 
spodziewuwie, jak i p. Nowakowski. lo 
też w ślad za obydwoma tymi panami 
idzie głęboki żal ludzkich serc i życze- 
nia jaknajlopszego powodzenia na no- 
wych placówkach, Pe—El. 


X POŻAR W PORAJU. W zabudowa 
niach gospodarskich fabryki tektury w 
Poraju u p. St. Maszadro z niewiado- 
mych dotychczas przyczyn wybuchł 
wczoraj pożar. Spłonęła stodola, sanio- 
chód osobowy, ekwipaże i większa ilość 
materjału budowlanego. Straty wynoszą 
kilkadziesiąt tysięcy złotych. 

X ODPRĘŻENIE W BEZROBOCIU. 
Na terenie Zawiercia apodziwwać się 
można pewnego odprężenia bezrobociu, 
Mismawicie spodziewana redukcja 4% t 
pół tysiąca robotników ograniczy się tyl- 
ko do 500 osób. W towarzystwie ukcyj- 
nem „Wysoka“ od 15 marca po ukoń- 
czeniu reinontów [abrycznych rozpocz- 
nie się przyjmowanie prawdopodobnie 
około 1000 robotników. Krążące poglo- 
ski o calkowitem zatrzymaniu fabryk 
Hulczyńskiego nie sprawdzają się. 


35.7 


i walit nieje 


Hasło strajku 
WŚRÓD DROBNEGO KUPIECTWA. 


W Łodzi odbyło się walne zebranie 
kupców detalistów wojew. Łódzkiego, 
poświęcone sprawie reformy podatku 
przemysłowego. 

Zebranie uchwaliło szereg rezolucy j 
wskazujących na katastrofalne palo- 
żenie JEAKREŚA, kupiectwa, obciążone- 
go nadmiernemi podatkami, (ER z 
rezolucyj, nawiązując do uchwal po- 
dobnego zebrania kupców warszaw- 
skich, wzywa zarząd stowarzyszenia, 
y w wypadku nieuwzględnienia 
przez wladze posiulatów kupiectwa, 
zarządził jednodniowy lub dwudnio- 
wy strajk protesiucyjny we wazysi- 
kich sklepach detaliczaych na terenie 
województwa. 


Ni. 50 


„KURJER ZACHODNT" Sioda, r> mana 1930 rokr. 


w magazynach celnych na st. Warszawa — Gdańska. 


Naczelnik urzędu śledczego m. st. War 
szawy podinsp. A. Sitkowaki otrzymał 
poufna wiadoeność, iż w magazynach a- 
jemcji celnej na at. Warszirwa — Gdań- 
„ka funkcjonarjusze dopuszczają się 

skandalicznych nadnżyć, 

W związku z tem brygada fatęzerabw 
«drożyła dochodzemie, które dalo sen- 
«scyjne wyniki. W toku pierwszych wy- 
wiadów ujawniono, iż urzędnicy, robo- 
miey + różmi (umkcjonsrjusze, zadru- 
dnieni w magazynach ajencji celne) 
przy ul. Mlocińskiej 

wykradnią towary z przesylek 
zagranicznych. 

Z tego powodu odbiorcy (deklaranci), 
stwierdzający fakty kradzieży po za- 
braniu towarów ze składów celnych, wy- 
stępowali z licziemć ckargami, zażale- 
wami, reklamacjami itp. 

Skargi le byly niejednokrotnie przed- 
miotem roapraw sądowych i w wielu wy- 
padkech zainteresowani wnos! preten- 
oje o odezkodowania. 

Po zebramiu odpowiednicgo malerja- 
fu dowodowego, w dniu 8 bm. policja 
dokonała 

15 rewizyj 
w mieszkanisch funkcjonarjuszów i ro- 
botmików na st. Warszawa — Gdańska 
oraz w mieszkaniu plównego nadzorcy 
nad magazynami Konrada Ilanke. 

Rewizje dały 

wyniki rewelacyjne, 


| Kino WW 


SIELEC 


i obok košciola. 
Taleton 7-65, 


Wyświetla 


ramat wojenny w 
wielkich aktach— p.t. 


W prywatnych lokalach  fumkcjana- 
rjnazów wykryto 
olbrzymie partje towarów, jnk: wyroby 
futrzane, perfumerię, wina zagraniczne. 
wódki, materjały jedwabne, tytuń. eyga- 
ra, lampki riektryczne, galanierję že- 
lnzną, zamki. klucze, żelazka do prasa- 
wamia. wyżymaczki, naczynia cmnljo- 
wane, konserwy, delikatesy, owoce, sma- 
kołyki. orzechy, czekolady, mydła, ka- 
smetyka, wyroby gumowe, milzy da na- 
boii t. d. 

Rzeczy te wykradzione z przesylek 

na teremie magazynów celnych, 


przywieziono autem ciężarowem do biu- | |, 


ra urzędu śledczego, który zamienił się 
w uniwersalny skład różnego rodzaju 
towarów. 

Jako oskarżonych o dokonywane sy- 
siematycznych kradzieży na szkodę b. 
wielu firm warszawskich zaareeztowas 
no: Konrada Hanko pełaiącezo ol 
aki neczelnego nadzorcy magazynów 
celnych ora? funkcjonarjnezy t. zw. 
„przedziałowych” i robośników: Woj- 
iecha Molinowskiegó, Slanislawa Ao- 
gustowakiogo, Antoniego Zadorowekie- 
go, Wiktora Doroczewskiego, Jama O- 
sucha, Piotra Wudarskiego i Michola 
Benzezo. 

Z polecenia sędziego śledczego p. WI. 
Chmielarza wszystkich wyżej. wymie- 
nionych, stanowiących 

zorganizowaną bandę 


wią- 


dziś wielki 
14 


ZDRADA 


P| madzo w więzieniu śledczem przy ul. 


Wykrycie wielkich nadużyć 


Daniławiczawskiej. 

Delegawani z dyrekcji cał naczelnicy 
mp.: Drzewiecki (z ajencji celnej) i Ty- 
szko (z urzędu celnego) w charakterze 
ekspertów, dokonali szczegółowych o 
ględzm wszystkich towarów, stwierdza- 
jac š; pochodzą one ze składów z prze- 
siek, uprzednio oclorych. 

Niezałeżnie od sprawy karnej, na- 
czelne wladze celne przeprowadzają ze 
swej strony rewizje faktr, wykazów 
i £ p. oraz dochodzenie sluzbowody- 
scyłinarne przeciwko fimkejonarju- 
szom mającym pieczę nad magazynami 
rolnemi na at, Warszawa — Gdańska. 

Przy badamim wszystkich akaliczna- 
% nadużyć, stwierdzono również, iż na 
zasadzie rozporzzylzenia o postępowaniu 
celnem. (Dziennik nrzędowy Nr. 13-192 
r] towary, pozostałe w magazynach wr 
w ym czasie nie wykupione przez 
obbiorców ami też nie rozsprzedane na- 
stępnie w drodze licytacji. zostają bez 
względu na ewoja wamtość, niszczame, 
spalone lub zakepane w ziemi. 

W ten aposób, 
śloszczętnie zniszczono 1% samochodów. 
ponieważ cena tych maszyn, łącznie z o- 
platami cenemi, składowami itp., prze- 
wyższała rzeczywistą ich wartość. 

Pozatem zniszczono wiele innych bar- 
ilzo cennych rzeczy, których więkazość 
zakopano w dołach na terenie składów 
celnych, slusznie zwanych 

cmentarzynkiem obcego mienia. 

Komisyjnie i „proiakulernie” konf - 
skowane towary dały pole do szeregu 
nadużyć. 

Robotnicy odgrzebywałi 


„groby cel- 


t. 


ne“ i wryciagali z nich oficjalnie znisz- 


czome towary. względnie rozkradali 
pzzedtem. 
U jednego z fuakejonarinezów 


w łóżku znaleziona 500 szluk gilz do 
naboi, 
niewyłkupionych przez adresata z Łuc. 
ka i przeznaczonych na... „Śmierć”. 
Zapytany robotnik, w jskim celu prre 
chowywał tak znaczną ilość gilz, oświad. 


— Brała się ca się dato! Bralo się ro 
dzynki i sardynki. brała się i gilzy! 
Wszystko w życia przydać się możel 

Bezrzelność, jaka uwidocmia się w e 
pisamaj aferze złodziejskiej, jest jaskra 
wym dowodem braku jakiejkolwiek- 
bądź komiroli ns] magazynami celnemi, 

Dalsze śludziwo, przybierające coreg 
większe rozmiary jeet w 


OO = = zuqumaaamu manaqa 
MASKARADA, 
— Jakżę byl sknradzie? 
— Wiesz ta tm rada kiedy bytem 


już w domu, æ nanrawdę byloby ewzkoda, 
gdybym nie lisia wyla 
ŻONA MATARZA. 

— Jak też sių crnjose w [cm arivstvcznem 
małżeństwie? pyta młodą żonę malarsa 
jej przyjaciółka 

= Oaa Przed poludniom ja gotują 
a om maluje: potem przy obicie ja sta- 
ram się odgadnąć, co on namalował, a os 

co ja ugotowalan 


CZY OJCIEC MA PIENIĄDZE? 
chodzi maly chłopozyk i wap 
na _zię na palnszkach do okienka kasjera 


Czego sobie życzysz, mój maly 
Mały Tom: — Nic proszę pana. Chciatbyri 


się tylko dowiędzieć, czy mój tatuś zaprawdę 
pieniędzy, by mi kupit 


nie ma już więcej 
trycyklet. 


W rolach głównych: JACK 
TREWOER i LUISA WALTER 


bohaterka filmu „Niewolnica z Szanghaju”, 


Nad CEKIEJ W. 
ad program NA SCENIE) Występy artystów acen wararawakich 
= PROGRAM Nr. 2, i 


CAŁY SOSNOWIEC ZOBACZYĆ MUSI TOM 
aktualna rewja w 8 odsłanach. Udria! przyjmoją: Messalini?? przebój XX 
wieku; H. Wieczorkówna (Mil--1) znana ortystka z występów krakow. 
Gongu i Czerwonego w W, je; M. Winiarska Primaba bina 

stru Choehlik; Michałowaki pieśniarz operetki Nowości w Warsz 


Jeray Jonosza niezrównany konfsrencjer-humorysia. — — — - l 
ph Łk | 


Od poniedziałku 10 do 16 marca b. r. 


| ZDRADA STANU 


Dramat miłosny na tle walk wolnościowych la wyzwolenie 
2 pod jarzma carskiego. W roli głównej Gustaw FROHLICH. 


KINO-TEATR | 


| UCIECHA” 


— — 


lun Bn. 1 Maya 14 gl. 3-0.) eee stronice ogien 


—ma mm. mi 2 AL — 1 2 2 zm: gama — mo mm x=: Em: m. 
Wtorek 12, środa 13 | czwartek 14 morca 1930 r. — Największe arcydzieło 


KINO-TEATR 


„CZARY” 


i W CZELADZI 


MARY RODERTS RINEHART. 


Adwokat i miłość. 


Przekład auioryzowany Janiny Sujkowskiej, 
06 

Pościel na łóżku była rozrzucona w laki spo 
sób, jakby zajmująca je osoba wstała w wielkim 
pośpiechu W pokoju panował wielki nielad. Votel 
nu bicyunach spoczywał w niezwykłej pozie na 
boku, a ubranie ciotki, złożone tak jak je zdjęła, 
leżało na podłodze. U nóg łóżka staly jej trzewiki. 
Z marmurowego blatu toalety RNB wodu loale- 
towa z przewrócoucj butelki. Portret jcdaego z 
Masiłandów, jakiegoś wielkiego dygnitarza, który 
wisiał nad kominkiem, zdradzał swą pozycją nu 
bakier, że kłoś go poruszył. To samo by?o z zega- 
rem, którego wskazówki zatrzymały sie na wpół 
do pierwszej. 

Malgorzata rozglądała się naokolo zdumionym 
wzrokiem. Naturalnie dopiero później zorjentowa- 
lem się we wszystkich godnych uwagi szczegółach. 
Pierwsze wrażenie mówiło tylko o nieporządku 
i moładzie. Wygłąd pokoju świadczył, że odbyła 
się w nim walka. Przewrócony mebel, ubranie na 
podlodze i przekrzywiony obraz — wszysika to, 
w zestawieniu z krwawą ręką na poręczy schodów 
i zniknięciem panny Joanny — moglo wskazywać 
tylko na jedno. 

Jakby na ostateczne potwierdzone narzucają- 
cego się done Małgorzata podni»la z podio: 
nowy koronkowy czepeczek cotki Joanny. Był 


Dziś i dni następne! 


Najnowsze arcydzieło Foxa 


j<zej milosci. W roli tytuła 


ARLES MORTON I 
om 


LWA HR. TOŁSTOJA 


ZMARTWYCHWSTANI 


z DOLORES DEL RIO. 


on zmiętoszony i zakrwawiony. 

— Zabili ją — rzekła zdław onym glosem. — 
Zabili. 1 ta biedaczka nie mima na świecie ani je- 
dnego wroga! 

-- Ale gdzie ona jest? — zapytalem jak głupe. 

Pomimo całego wstrząśnienia młodu dziewczy 
na okazała więcej przytomne emy=ln_ ni 
W przełomowych chwilach ieiy zdradzają 
większą zarmlnośą niż mężczezmi, przypuszczal- 
pie: disiego, ze odwaga mężczyzn pest lizyczna. 
a kobiet — umysłowa. 

Fodezas gdy ja stałem na środku pokoju, ga- 


piąc się na otaczający mnie mielul, Małgorzata 
osu. du się na kolama i zajrzała pes] łóżko. Nie 
zuala iam iikogo. otworzyłi mieszczącą się 
w scianie szale, Na wicszukuch wisiał rząd czar- 


nycli sukien. «bok na półeczce leżaly dwa czarne 
Dalsze poszukiwania w peRoju nie daly 
żadnego rezultatn. 

-- Niech pan zawoła ogro:lnika. Roberta — 
rzekła gorączkowo panienka — i niech pan prze- 
szuka z nim podwórze, ogród i piwnice. Ja z Bel- 
lą obejdziemy dom. Nadewszystko zacluswajmy 
10 w tajemnicy przed ciotką Letyeją lak długo, jak 
się tylka da. 

Źumknąłem na klucz tajamnczy pokój ciotki 
Jounny i pobieglem szukać Roberta. W głowie hu- 
czała mi jak we młynie. 


odach 
Od 


Bella z glov 
niej dowiedzialem <: 
ziono. M 


KRYSTYNA 


JANET GAYNOR, oraz LUCY 
ZEF SZILDKEAUT, 


Wkrótce: Bohaterka filmu „Po- 
licmajster Tagiejew” i „Urody 
Zy Nora Ney ukaże się jaka 


„Kobieta, która 
grzechu pragnie” 


Następny program: 


KOCHANKOWIE 
(Skórzana Maska) 


stalo. 

Stara kobieta przyjęła początkowo złą wiado- 
mość śmiechem i arwinami, 

- Zajrzyjcie do owocarni — uslyszalem przez 
drzwi. — Dwa razy ją tam zamknęli przez omył- 
kę. Ostalw raz, kiedysmy ją znaleźli, miała twarz 
umazana nu czarno. 
ukałam. Niema jej tam! — krzyknęła 
z uniesieniem siostrzenica. 

— W takim razie wyszła po wodę deszczową 
do unycia włosów. Mówila wczoraj, że musi umyć 
włosy. 

— Ale wszystkie ubrania są. Nie brak niczega 
— protestowała Małgorzata. — Widocznie ktoś mu, 
siał się wodrzeć do demn. 

— Je wszystkie ubrania sq, to znak, że 
wpadła w lunatyczny son i wyszła w bieliźnie — 
odperla spokojnie panna Letycja. — Dawniej, kie- 
dy się to często zdarzało, przywiązywaliśmy ją 
sznurkiem do łóżka. W razie gdy chciała wstać, 
sznurek naciąga! się i budził ją. 

Ale niabawem niepokój dziewczyny udzielił 
się i starej cioice, Skończyła się ubiriać i wpadła 
w pisje. bo powiedzieliśmy jej że zzubikśmy 
prźeż nieuwagę klucz od pokoiku Joanny. Wkoi- 
cu Mulgorzace udało siç przetrarsportować ją do 
bawialni i usadowić na sofie z drutami w ręku. 
Vpierała sie, że z pewnością Joanna wybrała się 
nu poszukiwanie „deszczówki | zmolada la, Po- 
wiedziulem Małgorzacie, że im dlużej ciotka za- 
chowa to przeświadczenie, tem lapiej, dla niej i dla 
nas, i że nie powinna jej przeczyć, 


D. < m 


a „KURJER ZAUHONNEI” Środa. 12 marca 1930 roku. 


Nr. 59. 


mamam ==> «a — ===, 


` PLAN SYTUACYJNY KOLONJI LETNIEJ 


tuż obok przystanku kolejowego ŻARKI, Drogi Warszawsko-Wiedeń- 
skiej między stacjami Porajem i Myszkowem. 


SYTUACJA 


Kolanji letniej 
= dobrach 


N ZARKI. 


RDA bf pw 


Sun, 


Grunką Qe. 


Podzialka v 10.006 
= 1a xa 460 406 @ wo so tw 
i t I ! l LI [i ! l! ' ! 


SPRZEDAJE 


Główny Zarząd Dóbr Karola hr. Raczyńskiego 
w Złotym Potoku 


poczta, telefon, telegraf Juljanka, wojew. Kieleckie. 


WARUNKI SPRZEDAŻY 


Cena 1 metra kwadratowego ad Zł. 1.— do Zł. 1.50 wraz x drzewostanem (las 

sosnowy). 13 część należności gotówką, przy zawarciu umowy wstępnej u no- 

tarjusza, reszta ratami miesięcznemi lub kwartalnemi w ciągu 2 lat. Za po- 
krycie całej należności gotówką udzielsmy 10 procent rabatu. 


W dniu 16-go, 23-ga marca r. b. bez względu na pogodę, od godziny 9.30 do 13-ej 
urzędnik Głównego Zarządu Dóbr, będzie udzielał zwiedzającym szczegółowych informacji 


D i przyjmował zamówienia na miejscu. 1245 
i Uprasza się p.p. Reflektantów o przyjazd rannym pociągiem, który przychodzi do Żarek od 
| strony Katowic o godz. 9.24, gdyż następny pociąg przystaje w Zarkach dopiero o godz. 16-ej. 


— 


Administracja nie odpowiada. 
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Wiersz milimetrowy jednołamowy: na i-ej stronie względnie przed tekstem 60 gr, w kronice 60 gr. w lekście 45 gr, za tekstem 20 g. 
m Ogłoszenia drobne ido 20 wyrazów 10—30 gr. za każdy wyraz. powyżej 20 ES. 20 — 60 groszy za każdy wyraz 
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i f RD Najmniej złoty. Ogloszenia z układe ' 
Uti m i Świąiecznym 25 pror- drożej. Ogloszenia laniazyjne 50 proc. droższe. Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca ogloszeń 
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Największe plony ziemniaków 


osiąga się przez użycie najtańszego 
nawozu sztucznego jakim jest: — 


"ŚRUTRYCYNOWY | 


zawierający: azot, potas i kwas foaforowy. 
Gwarantowana zawartość żych składników i wybit- 


na przyswajalność. — — — — — = — — 

Referencje agronomicznych zakładów naukowych. — 

Doświadczenie fermy Uniwersytetu Jagiellońskiego. 

Na dogodnych warunkach kredytowych dostarcza: 
SPOŁKA AKCYJNA 


J. D. POTOKA SYNOWIE 


BĘDZIN. Telefon Nr. 90 MAŁOBĄDZ. 
= 45> = 


<B> 


eE | 
m | Potrzebna prasowe 


| ODMROŻENIE 975" [aaea ina 
maść (z ko- ||| wa ul. Okrzei 39, Au- 
gutkiem), „MRÓZOL” leczy i goi ||gtowski | 13142 
ranki, powstałe od admrożenia. Sprze- | | www 

dają apteki i składy apteczne. 6725 | LOKALE 
ee 


Pokój umeblowany da 
wynajęcia, Sosnowiec, 
Pitaudakiego 14 firma 
„Soko!”. 1320 
na 


ZIEL < 


Chemika D-ra Franzasa jedyny radyka|- 
ny i wypróbowany środek (nacieranie) 


przeciw 
REUMATYZMOWI 
kłuciu z powodu przeziębienia. postrzał o- 
wi. iuchiazowi i t p. Żądmć w aptekach 
Wyrób i główna sprzedaż: 
APTEKA wMJIKOLASCHA 
Lwów Kopernika 1. 6678 


„Kurja: 
1313-2 


1 
Zachodniego” 


——nn 
Pakél umeblowany wy 
najmq _inteligentnamu 
Sosnowiec, Mo- 
ekicgo 19 m 2, par- 
ter, od 3—6. 1315.2 


rr 
ZGUBIONE 
„| DOKUMENTY 


Lu:@, kiasa l 


Zagubiano dyplom 
mistrzowski fryzjaraki, 
wydany pire: Cee! 
Fryzjerów + Perukarzy 
w Sosnowcu dnia B-qo 
października 1918 r. 
nazwisko jana Kal 
skiego. 1323.4 


israel Herman zgubił 
kaiążeczkę wojskawą, 
wydaną przez P. K, U 
Sosnowiec i metryk; 
urodzenia, 1236- 


CZOP. 
| »VARICOL” (z kogutkiem) 
jUsuwają ból, pieczenie, Bwądzenie, krwawie- 
I nie, zmniejszają guzy (żylaki). 

Sprzedają apteki. 


aza |skób zgu 

jżeczkę wajako 

wą wydaną przez PK 
owiec. 


PROSZEK 
— P... 
Gmtman |cek zgubi 


> KOG UTEK 
ate dowód osobisty 


| USUWA NAJUBORCZYW: ny przez  Starostwe 
Będzińskie. 


oryginalnych proszków z „KOGUTKIEM" | | imaczne, domowe o. 
Gąsecki trzydziestu. — da do 
EE - a OPORY wiaj | SY na mwjaca. So. 
lownictwa w podobnem do na- 
szego opakowania. 


(Sze. 
nawaka) 17. 1254-7 
— O 
Pażyczyłkym 5 — 10 
tys. zł, dam  trójlokal 
narożny posadzkowy w 
nt, albo posndę 
rza,  Wiadomaść 


zedania rze- 


KUPNO [gning ur nis Będzin. 
i SPRZEDAZ |Okrzei Nr. 1. k. 


i przy ulicy Wiel- 


POSADY 
kiej nt. 4 w Sosnow, i PRACE 
atraei sparsa haia, — a 
niego 13242| Mamka zdrowa z dz. |JESŁ dźwignią 


— zma | hrej rodziny poszukaj 
ką. 


Zgła handlu. 
CET euas l 


Reklama 


Różne meble okazyj- 
i "j i O- 


gladać można 6—8 Mo- | Z 


początku 
graniczne 100 proc. droższe. W numerze niedzielnym 


ZAWIERCIE, 5-ga Maja 22. 


